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STOLARZOWICE. POD 
WPŁYWEM ALKOHOLU I NA 
OCZACH DZIECI MALWINA SZ. 
DOTKLIWIE UGODZIŁA NOŻEM 

SWOJEGO MĘŻA, PRZECINAJĄC 
MU TĘTNICĘ. MATEUSZ SZ. PO 
KRWAWO ROZSTRZYGNIĘTEJ 
PRZEZ ŻONĘ AWANTURZE 

ZAMKNĄŁ SIĘ W ŁAZIENCE.TAM 
TEŻ SIĘ POWIESIŁ, ODBIERAJĄC 
SOBIE ŻYCIE
  STR. 3

RADZIONKÓW

Pierwszy w mieście basen 
kryty otwarty                              STR. 4 
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Klinika, 
w której 
ratują 
wcześniaki 

 STR. 5 

ŚRÓDMIEŚCIE

UL, miś 
i pszczoły  STR. 11 
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Kupisz teraz także w nowej siedzibie redakcji 
przy Rynku 19 w Bytomiu

W każdą środę od godz. 14. do 16. zapraszamy także  
na kawę i rozmowę z naszym dziennikarzem!     

zakończona 
śmiercią

Krwawa 
awantura 
rodzinna
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Tomasz Nowak

P
oza skatem trudno chyba 
o  bardziej typowo śląskie 
hobby, niż gołębie właśnie. 
Kiedyś trzymano je na nie-
mal każdym podwórku, 

a  gołębniki stanowiły uzupełnienie 
każdego górniczego osiedla z familo-
kami. Zamiłowanie do trzymania pta-
ków przechodziło z ojca na syna i było 
świetną okazją do odprężenia po cięż-
kiej, a  przede wszystkim stresującej 
pracy pod ziemią.

Pierwsze zrzeszenie gołymbiorzy 
powstało już w roku 1905 w Zabrzu. 
Najwięcej z nich aktywowało się jed-
nak po odzyskaniu przez Polskę nie-
podległości. W roku 1922  hodowcy 
z Suchej Góry, Radzionkowa, Kozłowej 
Góry, a  także Orzecha powołali do 
życia oddział V-27 „Tempo” Polskiego 
Związku Hodowców Gołębi.

Flugi dorosłych i młodych

Dziś miłośników tych ptaków jest już 
znacznie mniej, bo też poza ogródka-
mi działkowymi i prywatnymi doma-
mi nie ma warunków do urządzania 

gołębników, ale ci ciągle podtrzymują-
cy tradycje są stale bardzo aktywni. Na 
co dzień mają oni pieczę nad swymi 

skrzydlatymi podopiecznymi skupia-
jąc się na  czyszczeniu gołębników, 
karmieniu i wypuszczaniu ptaków na 

loty, czyli flugi. Te odbywają w określo-
nych porach.

Od 1 czerwca do 31 lipca trwa 
sezon lotów dla gołębi dorosłych, 
które odbywają od 14 do 16 lotów 
i  mogą w  tym czasie pokonać trasę 
nawet 1000 km, zaś od 15 sierpnia do 
30 września trwa flug gołębi młodych. 
Wykonują one 6 lotów przemierzając 
nawet do 400 km.

Prezydent wyróżnił

Najbardziej aktywni w  naszym 
mieście gołymbiorze mieszkają 
w  Suchej Górze oraz w  Stroszku. 
Niedawno spotkali się oni w budynku 
Ochotniczej Straży Pożarnej przy ul.9 
Maja, by podsumować ostatnie miesią-
ce. A działo się sporo. Ptaki poleciały 
na flug do Niemiec i wróciły do Polski 
pokonując pół tysiąca kilometrów.

Gospodarzami wydarzenia byli 
hodowcy Krzysztof Kokot, Jan Kuś, 
Andrzej Trębaczowski oraz Antoni 
Głogowski. Z ich zaproszenie skorzy-
stał między innymi prezydent Bytomia 
Mariusz Wołosz, który najbardziej 
wyróżniającym się wręczał puchary 
i dyplomy. ■

Gołymbiorze z pucharami

Prezydent Mariusz Wołosz wyróżniła najbardziej aktywnych hodowców gołębi 
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Waszym 
zdaniem

wydarzy się

W centrum miasta coraz 

częściej pojawiają się dziki. 
Ostatnio ich stado paradowało 
przy ul. Kolejowej, w rejonie 
dworca autobusowego. Nie 
można czuć się bezpiecznie, 
jeśli na ulicach spotyka się 
dziką zwierzynę. Czy bytomscy 
urzędnicy mają pomysł, jak ten 
problem rozwiązać? Zdaję sobie 
sprawę z tego, że dziki szukają 
pożywienia i to częściowo ludzie 
są winni, zostawiając resztki 
jedzenia. O ile można zrozumieć, 
że zwierzęta pojawiają się na 
osiedlach, czy dzielnicach, które 
znajdują się przy lesie, takich 
jak przykładowo Miechowice, 
to w centrum miasta jest to 
niedopuszczalne.

Jolanta Kowalska z Bytomia

Kibicuję Polonii Bytom od 
dziecka. Ostatni mecz Pucharu 
Polski z Arką Gdynia po raz 
kolejny potwierdził, że daleko 
mojemu ukochanemu klubowi 
do tego, żeby grać w gronie 
najlepszych. Nie ukrywam 
jednak, że bardzo liczyłem na 
niespodziankę, a może cud po 
tym, jak bytomianie zremisowali 
w regulaminowym czasie 
z Gdynią. Czar niestety prysł, 
jak padły dwie kolejne bramki 
dla gości. Cóż... kibicem się jest 
zawsze, a nie tylko wtedy, jak 
ukochany klub wygrywa i odnosi 
sukcesy. Wciąż wierzę, że 
Polonia jeszcze wróci do czasów 
świetności. Ale na razie wszystko 
wskazuje na to, że musi walczyć 
o utrzymanie się w II lidze.

Arkadiusz Nocoń z Bytomia

Jestem pod wrażeniem 
tego jak odnowiono to, co 
pozostało po kamienicy na 
ul. Kwietniewskiego, a także 
jak zagospodarowano jej 
teren tworząc sympatyczne 
miejsce wypoczynku i rekreacji. 
Niestety, może to być miejsce 
spotkań miłośników taniego 
alkoholu i wandali. Może 
i tych samych, którzy jakiś 
czas temu niszczyli Park 
Kieszonkowy na ul. Katowickiej. 
Na Kwietniewskiego już kilka 
dni po otwarciu leżały śmieci 
i niedopałki po papierosach. Czy 
jest tam wystarczająco dobry 
monitoring? Czy straż miejska 
pilnuje tego miejsca?

Karolina Jamróz z Bytomia

„Życie Bytomskie” czytam od zawsze, bo lubię wiedzieć, co się u nas dzieje, 
a wiadomości podajecie w przystępny sposób. Gdy pracowałam w Urzędzie Miejskim, 

każdy poniedziałek zaczynaliśmy od prasówki. Gazeta jest nierozerwalnie związana 
z naszym miastem, a teraz dodatkowo redakcja sąsiaduje z moim miejscem pracy - 

mówi Karina Pawłowska, dyrektor biura senator Haliny Biedy.     

CYTAT TYGODNIA

LICZBA TYGODNIA to moje ŻYCIE

Miasto wyda na to ponad 240 tys. 
zł. Pieniądze trafią między innymi 

do dżudoczki Beaty Pacut-Kłoczko, 
uprawiającej MMA Karoliny 

Chłobuszewskiej, a także karateków 
Michała Sowy i Marii Wysogląd.    

125
tylu sportowców 

mieszkających lub 
trenujących w Bytomiu 

otrzyma stypendia 
sportowe. 

Razem już 50 lat. Przez ten kibicowski szlak. Niech do 
końca świata trwa: Arka Gdynia Polonia, Arka Gdynia 
Polonia. Zawsze z braćmi z Ejsmonda Patologia Bytomska.

Masz ważny temat?  
Poinformuj nas o tym:

e-mail: redakcja@zyciebytomskie.pl  |  www.zyciebytomskie.pl  tel: 508 659 284

Marcin Hałaś 

marcin.halas@zyciebytomskie.pl

 Wpis na FB fanów Polonii Bytom, którzy przed pucharowym meczem z Arką Gdynia przypomnieli 
o wieloletniej przyjażni pomiędzy kibicami obydwu klubów. 

SUCHA GÓRA, STROSZEK. SWOJEMU HOBBY ODDALI CAŁE ŻYCIE, A LOTY SWOICH PODOPIECZNYCH 
PRZEŻYWAJĄ CAŁYM SOBĄ, CZEKAJĄC, AŻ ICH PODOPIECZNI WRÓCĄ Z FLUGU. BYTOMSCY HODOWCY 
GOŁĘBI, CZYLI PO NASZYMU GOŁYMBIORZE UROCZYŚCIE PODSUMOWALI OSTATNI ROK DZIAŁALNOŚCI.
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ROZBARK> W najbliższy 
piątek o godz. 17. 
w Centrum Edukacyjno-
Kulturowym im. ks. 
Grzegorza Gerwazego 
Gorczyckiego, przy kościele 
św. Jacka odbędzie się 
wieczór autorski Leona 
Wostala, połączony 
z promocją najnowszej 
książki w języku śląskim 
„Rojber z Rozbarku”. Jest 
to opowieść o dzieciństwie 
w familokach, odpustach, 
grach, szkole, wakacjach 
oraz pielgrzymkach do 
Piekar.

ŚRÓDMIEŚCIE> Trwają 
zapisy do Biegu Świętych 
Mikołajów, który odbędzie 
się 2 grudnia. Jego uczest-
nicy przebrani za mikoła-
jów, będą rywalizować 
w biegu dzieci oraz w biegu 
głównym i marszu nordic 
walking. Dochód zasili 
Wspólnotę Burego Misia. 
Zapisy na www.elektron-
iczne zapisy.pl
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Marcin Pawlenka

D
ramat rozegrał się wczesnym popo-
łudniem 28 października przy ul. 
Wrzosowej w  Stolarzowicach, na 
oczach dzieci. W  domu jednoro-
dzinnym mogła mieć miejsce libacja 

alkoholowa. Jak potwierdzają w bytomskiej proku-
raturze, Malwina Sz., która jest matką sześciorga 
dzieci była nietrzeźwa, a w mieszkaniu panował 
nieporządek.

- 36-letniej kobiecie postawiono już zarzuty, 
między innymi ugodzenia nożem i spowodowa-
nia ciężkiego uszczerbku na zdrowiu 37-latka, 
poprzez uszkodzenie tętnicy, a także fizyczne-
go i psychicznego znęcania się nad dziećmi – 
8-letnim synem i 17-letnią córką – mówi prok. 
Marek Furdzik, szef Prokuratury Rejonowej 
w Bytomiu.

Śledztwo w toku

Po krwawej awanturze, Rafał Sz. zamknął się 
w łazience, gdzie odebrał sobie życie. Malwina 
Sz. przyznała się do ugodzenia męża nożem. Nie 
przyznaje się jednak do stawianych jej zarzutów 
znęcania się nad dziećmi.

36-latka na wniosek prokuratury i po decyzji 
bytomskiego sądu trafiła do aresztu, w którym spę-
dzi najbliższe trzy miesiące. Nadal trwa prokura-
torskie śledztwo w jej sprawie.

 W związku ze śmiercią Rafał Sz. została prze-
prowadzona sekcja zwłok. Pogrzeb 37 latka miał 
miejsce w miniony wtorek (7 listopada), na cmen-
tarzu parafialnym kościoła pw. Św. Apostołów 
Piotra i Pawła w Piekarach Śląskich.

O znęcaniu się nad bliskimi przez Malwinę 
Sz., dobrze wiedzieli sąsiedzi z  ul. Astrów 
w Łagiewnikach, gdzie rodzina wcześniej miesz-
kała, zanim przeprowadziła się do Stolarzowic.

Sąsiedzi reagowali

- Czemu instytucje znowu nic z tym nie robiły 
i dopiero teraz wszyscyśmy zdziwieni gdy doszło 
do tragedii? A biedne dzieci porozrzucane są po 
całej rodzinie. Wszystko to trwało już od wielu 
lat. Nie raz zawiadamialiśmy organy ścigania. Po 
kilku latach pani Malwina przeprowadziła się do 
Stolarzowic i tam prawdopodobnie też miały miej-
sce interwencje policji – mówi Ryszard, mieszka-
niec ul. Astrów, były sąsiad oprawczyni.

 Na miejscu tragedii w  Stolarzowicach 
byli też pracownicy bytomskiego Miejskiego 

Ośrodka Pomocy Rodzinie. Jak udało nam 
się dowiedzieć, sześcioro dzieci zostało prze-
kazanych pod opiekę bliskich. Malwiny Sz., 
jak wynika z  informacji, które przekazali 
nam sąsiedzi z Łagiewnik pochodzi z zamoż-
nej rodziny i przez niektórych nazywana była 
„córką króla węgla”. 

- Tej rodzinie nigdy nie brakowało pieniędzy. 
Było na alkohol, narkotyki i  imprezy, a  mimo 
to dzieci wysyłane były na obiady do parafialnej 
ochronki - mówi Michał, sąsiad z Łagiewnik.

Sąd zdecyduje

Zakłócanie spokoju i awantury, jak potwier-
dzają bytomscy policjanci, miały miejsce 
również w  nowym domu Malwiny Sz. przy 
ul. Wrzosowej. - Pod wskazanym adresem 
w dzielnicy Stolarzowice w Bytomiu, odnoto-
wano dwie interwencje dotyczące nieporozu-
mień rodzinnych, które zgłaszane były przez 
jedną ze stron - mówi lakonicznie podkom. 
Anna Oczkiewicz, oficer prasowa Komendy 
Miejskiej Policji w Bytomiu.

Przez kogo były zgłaszane te interwen-
cje? Takich informacji w bytomskiej komen-
dzie nam nie udzielono. Z nieoficjalnych źró-

deł dowiedzieliśmy się jednak, że policjantów 
zawiadamiała Malwina Sz. Niezależnie od 
tego, to w jej sprawie toczy się prokuratorskie 
śledztwo, które ma wykazać, czy oprócz ugo-
dzenia męża nożem, faktycznie znęcała się nad 
dziećmi. Po jego zakończeniu o  przyszłości 
36-latki ma zadecydować sąd. ■

Matka sześciorga dzieci dźgnęła nożem męża.  
A on się powiesił

13 listopada, godz. 16.30

- Stroszek, SP 23, Wojciechowskiego 6

27 listopada, godz. 16.30

- Szombierki, ZST, Frycza-Modrzewskiego 5

W spotkaniach wezmą udział: bytomscy radni, urzędnicy, przedstawiciele policji, 
straży miejskiej, Miejskiego Zarządu Dróg i Mostów, Bytomskiego Przedsiębiorstwa 
Komunalnego,  Bytomskich Mieszkań, Przedsiębiorstwa Energetyki Cieplnej, 
Zakładu Budynków Miejskich.

PREZYDENT BYTOMIA

MARIUSZ WOŁOSZ
ZAPRASZA MIESZKAŃCÓW NA SPOTKANIA

więcej informacji na: www.bytom.pl
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STOLARZOWICE. TO BYŁA KRWAWA AWANTURA RODZINNA PRZY UL. WRZOSOWEJ, ZAKOŃCZONA ŚMIERCIĄ 37-LETNIEGO RAFAŁA 
SZ. MĘŻCZYZNA ZOSTAŁ UGODZONY NOŻEM PRZEZ SWOJĄ ŻONĘ - 36-LETNIĄ MALWINĘ SZ. Z PRZECIĘTĄ TĘTNICĄ POSZEDŁ DO 
ŁAZIENKI. TAM SIĘ POWIESIŁ, ODBIERAJĄC SOBIE ŻYCIE.

36 letniej kobiecie 
postawiono 
już zarzuty, 
między innymi 
ugodzenia nożem 

i spowodowania ciężkiego 
uszczerbku na zdrowiu 37 latka, 
poprzez uszkodzenie tętnicy, 
a także fizycznego i psychicznego 
znęcania się nad dziećmi  
– 8 letnim synem i 17 letnią córką

mówi prok. Marek Furdzik, 

 szef Prokuratury Rejonowej w Bytomiu. 
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Tomasz Nowak

R
adzionków od lat może się 
pochwalić świetnie poło-
żonym kąpieliskiem otwar-
tym działającym na Księżej 
Górze. Basenu krytego 

w mieście dotąd nie było. Pierwszy, 
jeszcze w roku 1941 próbowali zbudo-
wać Niemcy, ale nic z tego nie wyszło. 
Kilka lat temu władze zdecydowały 
się na inwestycję. Nowoczesny obiekt 
stanął obok hali sportowej Miejskiego 
Ośrodka Sportu i Rekreacji. Jest z nią 
połączony. 

Ceremonię jego otwarcia zor-
ganizowano 10 listopada, a  wzię-
ło w   niej udział wielu zaproszo-
nych gości: między innymi przed-
stawicieli władz okolicznych miast 
(w tym Bytomia), reprezentantów 
firmy budowlanej odpowiedzialnej 
za wykonanie obiektu oraz radnych. - 
Budowaliśmy nasz basen w napraw-
dę trudnych czasach i  na przekór 
nim. Najpierw pandemia, potem 
wojna na Ukrainie i  kryzys finan-

sowy. Ale jak to w  Radzionkowie, 
daliśmy radę i  dzisiaj cieszymy się 
z pływalni, która posłuży wszystkim 
mieszkańcom, a najbardziej zapew-
ne dzieciom i młodzieży z naszych 
szkół - mówił podczas ceremonii 
burmistrz dr Gabriel Tobor. On też 
wraz z innymi urzędnikami przeciął 

wstęgę otwierając pływalnię. Cięcia 
dokonała także uczennica pobliskiej 
Szkoły Podstawowej nr 1, Nadia Piec

Z kolei inni reprezentanci radzion-
kowskich szkół: Wojciech Zwiernik 
z  SP 1, Adam Paczkowski z  SP 2, 
Piotr Szopa z  SP 4, Bartosz Żurek 
z  SMS oraz Filip Gola z  Liceum 

Ogólnokształcącego jako pierw-
si wskoczyli do wody i  przepłynęli 
50  metrów. Będą o tym pamiętali, bo 
burmistrz wręczył im okolicznościowe 
dyplomy.

Pływalnia wewnątrz urządzona 
jest bardzo oryginalnie. Na jej ścia-
nach (poza wielkimi taflami szkła) 
zawieszono kolorowe obrazki z naj-
ważniejszych miejsc w Radzionkowie, 
zaś na oknach umieszczono logo 

miasta. - Długo czekaliśmy na ten 
moment, ale z pewnością było warto. 
To jeden z najładniejszych basenów, 
z  jakich korzystałem, a mam w  tej 
dziedzinie ogromne doświadczenie 
- mówił z nieskrywaną dumą jeden 
z mieszkańców Radzionkowa. Jego 
żona dodała: -  W środku jest jasno 
i jakoś tak przyjemnie. Będziemy tu 
często przychodzili, bo lubimy pły-
wać. ■

Dali radę, mają pływalnię

Jako pierwsi do wody wskoczyli uczniowie radzionkowskich szkół 
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To mogło być podpalenie. 
Do pożaru w opuszczonym 
budynku przy ul. Rostka 
26 doszło tydzień 
temu w niedzielę po 
południu. Ogień i kłęby 
dymu wydobywały się 
z mieszkania na drugim 
piętrze.

 
Po przyjeździe na miejsce czterech 
jednostek straży pożarnej ustalono, 
że czterokondygnacayjny budynek nie 

jest przez nikogo zamieszkiwany. Nie 
oznacza to, że ktoś w nim nie koczo-
wał.

-  Prz ypuszcza lną  prz ycz y-
ną pożaru mogło być podpale-
nie. Trzeba było się przebić przez 
zamurowane drzwi , ponieważ 
wszystkie wejścia były zabezpieczo-
ne – mówi asp. Szymon Michalski, 
rzecznik prasowy bytomskiej straży 
pożarnej.

Strażacy szybko pożar opanowa-
li. Ustalili też, że w budynku nikt nie 
przebywał. Ktoś, kto mógł w  nim 
zaprószyć ogień dostał się do środka 
przez piwnicę. MP

BYTOM 

Pożar w kamienicy  
na Rostka
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RADZIONKÓW. PIERWSZA W MIEŚCIE KRYTA PŁYWALNIA ODDANA DO UŻYTKU. USYTUOWANY PRZY ULICY NORWIDA OBIEKT ROBI 
BARDZO DOBRE WRAŻENIE. PIERWSI KĄPIĄCY SKORZYSTALI Z NIEGO JUŻ W MINIONY WEEKEND. BYLI ZADOWOLENI.  

Niecki, wanny, sauna i leżaki
Radzionkowska pływalnia czynna jest siedem dni w tygodniu od 6 do 
21. W obrębie hali basenowej zlokalizowane są dwie niecki basenowe 
w tym basen sportowy oraz rekreacyjny, dwie wanny z hydromasażami, 
pomieszczenie z sauną suchą i mokrą. Niecka basenu sportowego ma 
długość 25 m, szerokość 12,5 m i głębokości od 1,20 m do 2 m. Składa 
się z 6 torów w tym jednego wypłyconego podestami o stałej głębokości 
90 cm. W  tej części basenu sportowego znajduje się urządzenie 
ułatwiające wejście i wyjście osobom niepełnosprawnym. Druga z niecek 
ma 12,5 m na 6,8 m. Głębokość basenu wynosi od 0,3 m do 1,1 metra 
w najgłębszym miejscu. Dodatkowe atrakcje stanowią cztery leżanki 
z hydromasażami.
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Według ekspertów

TEMAT TYGODNIA

Marcin Hałaś

S
zok, łzy i ciągła niepewność. 
Takie w skrócie można opi-
sać uczucia, które towarzy-
szyły Aleksandrze i Markowi 
Szymik, wówczas gdy w szó-

stym miesiącu ciąży przyszedł na świat 
ich syn Kuba. Przedwczesne narodzi-
ny dziecka poprzedzone były nagłymi 
powikłaniami ciąży, tuż przed czerw-
cowym wyjazdem nad polskie morze, 
który małżeństwo z  Bytomia sobie 
zaplanowało.

- O dziecko staraliśmy się przez 3 
lata. Przez większość ciąży wszystko 
układało się super. I nagle dowiedzie-
liśmy się, że coś się dzieje z łożyskiem 
u żony. Całe szczęście, bo gdybyśmy 
na ten urlop pojechali, to byłby koniec. 
Stracilibyśmy dziecko - opowiada 
Marek Szymik, tata Kuby.

Aleksandra Szymik trafiła do 
szptala przy Batorego. Lekarze pró-
bowali podtrzymywać ciążę jak naj-
dłużej, ponieważ im dłużej jest to 
możliwe na tak wczesnym etapie 
odmiennego stanu, tym korzystniej 
dla zdrowia i życia dziecka. Lekarze 
z bytomskiej „Dwójki” podjęli decy-
zję, że dziecko powinno przyjść na 
świat i  trzeba walczyć o  jego życie. 
Próba podtrzymywania ciąży grozi-
ła tym, że Kuba urodzi się niepełno-
sprawny.

Życie w niepewności

- Po porodzie stan Kuby się pogorszył. 
To była batalia o jego zdrowie i życie 
trwająca dwa miesiące. To była taka 
huśtawka. Już było wszystko w nor-
mie, a nagle się wszystko pogarszało, 
było zapalenie jelit i inne powikłania. 
Wszystko dzięki Bogu się unormo-
wało. To naprawdę duża zasługa pani 
dr Heleny Sławskiej i  jej wspaniałe-
go zespołu - wspomina Aleksandra 
Szymik, mama Kuby.

Na tym jednak nie koniec. Pierwszy 
rok życia chłopca wiązał się z koniecz-
nością codziennego odwiedzania spe-
cjalistów, przeprowadzania badań 
i  konsultacji. Oznaczało to życie w   
niepewności, czy dziecko faktycznie 
będzie w pełni zdrowe.

- Przedwczesne narodziny na skali 
najbardziej stresujących wydarzeń 
możemy umieścić niemal na samym 
szczycie, wielu badaczy określa je 
jako traumatyczne - wyjaśnia Dorota 
Siebiata-Tomczyk, pedagog zdro-

wia, położna i  terapeuta w  Szpitalu 
Specjalistycznym nr 2.

Cała ta historia na szczęście ma 
swój happy end. Dziś Kuba ma 2,5 
roku. Prawidłowo się rozwija i  nie 
odbiega fizycznie i  psychicznie od 
swoich rówieśników.

Przygotowują na najgorsze

Takich przypadków jak Kuba, w bytom-
skim Szpitalu Specjalistycznym nr 2 i w 
całym kraju jest wiele. Tylko w 2022 
r. w Polsce było ok. 290 tys. porodów, 
z czego 7,5 proc. to dzieci urodzone 

przedwcześnie. Najtrudniejsza jest 
walka o życie i zdrowie dzieci urodzo-
nych przed 28 tygodniem ciąży. Często 
są to noworodki, który muszą przyjść na 
świat w 22 lub 23 tygodniu, a ich szanse 
na przeżycie oceniane są na 50 proc.

- Opieka nad ciężarnymi z zagra-
żającym porodem przedwczesnym 
związana jest z  wieloma wyzwania-
mi. Noworodki przedwcześnie uro-
dzone nieraz pozostają na grani-
cy przeżywalności. W zależności od 
danych literaturowych ponad 6 na 
100 ciężarnych rodzi przed 37 tygo-
dniem. W  naszym ośrodku opieka 
nad tymi pacjentkami zajmuje szcze-
gólne miejsce. Wielokrotnie boryka-
my się z infekcjami wewnątrzmacicz-
nymi, które są jedną z najczęstszych 
przyczyn przedwczesnego odpłynię-
cia płynu owodniowego. Konieczna 
jest wówczas długotrwała hospitali-
zacja oraz farmakoterapia. Nie zawsze 
jesteśmy w  stanie pomóc i  musimy 
nasze pacjentki przygotować na to, 
że pomimo najwyższych starań ciąża 
może zakończyć się przedwcześnie. Te 
pacjentki, żyją w ciągłej niepewności 
czy wszystko skończy się dla nich i ich 
dzieci korzystnie. Dlatego nieocenio-
na jest tu praca całego zespołu, zarów-
no perinatologa lub doświadczonego 
położnika, neonatologa jak i psycho-
logów oraz psychiatrów - wyjaśnia dr 
n. med. Mateusz Zamłyński, perinato-
log, położnik-ginekolog, koordynator 
Oddziału Patologii Ciąży w bytom-
skim Szpitalu Specjalistycznym nr 2.

Neonatologia na medal

Nie każdy wie, że w  bytomskiej 
„Dwójce” jest jeden z  najlepszych 
w regionie i kraju oddziałów neona-
tologicznych z intensywną terapią dla 
noworodków. - Od wielu lat bytomska 
porodówka pomaga przyjść na świat 
wyjątkowemu pacjentowi jakim jest 
wcześniak. Poród przedwczesny to 
duże wyzwanie dla doświadczonego 
zespołu specjalistów lekarzy, położ-
nych i  pielęgniarek - mówi Renata 
Depak, położna koordynująca Bloku 
Porodowego w bytomskim szpitalu.

Dlatego już  21 l i s topada 
w  „Dwójce” zaplanowano dziesiątą 
edycję Bytomskiego Dnia Wcześniaka. 
Celebrować sukcesy będą nie tylko 
lekarze i personel, ale także wdzięczni 
rodzice. Warto dodać, że bytomska pla-
cówka jest pierwszą w regionie, która 
zainicjowała takie uroczystości. ■

Dziesiąta edycja Bytomskiego Dnia Wcześniaka w Szpitalu Specjalistycznym nr 2

Urodzony w 29. tygodniu Kuba ważył 900 gramów i mierzył 36 cm

Kuba ma już dwa i pół roku. Jest bardzo kontaktowym dzieckiem
 i prawidłowo się rozwija

 Na to, że nasz ośrodek dobrze się 
rozwija wpłynęły różne czynniki. Są 
to między innymi inwestycje Urzędu 
Marszałkowskiego Województwa 
Śląskiego w sprzęt do intensywnej 
terapii noworodków. To nieocenione 
wsparcie, które umożliwia ratowanie 
dzieci urodzonych nawet w 23 i 24 
tygodniu ciąży.

Rolą neonatologa jest walka o życie 
i zdrowie wcześniaka. To co zrobią 
neonatolodzy po przedwczesnym 
porodzie dziecka  zadecyduje nie tylko 
o tym, czy przeżyje ale również jak 
to życie będzie wyglądało. Czy taki 
człowiek będzie zdrowy, samodzielny, 
czy też zależny od osób trzecich.

Cały czas pracujemy w systemie 
ostrego dyżuru. Jesteśmy dostępne 
pod telefonem przez całą dobę. 
Niezleżenie od tego, ta praca przynosi 
bardzo dużo satysfakcji, szczególnie 
gdy wypisujemy już maleństwa do 
domu. Po roku często przychodzą 
do nas rodzice z dzieckiem, żeby się 
pokazać. Widzimy, wówczas że nasza 
praca ma sens i to daje nam duży 
zastrzyk energii. Niestety nie zawsze 
wszystko się udaje i wtedy również 
bardzo z tego powodu cierpimy 
i przeżywamy żałobę. 

Beata Tobor
oddziałowa w Szpitalu  
Specjalistycznym nr 2

dr n. med. Helena Sławska
ordynator Oddziału Neonatologii 
i Intensywnej Terapii Noworodka 
w Szpitalu Specjalistycznym nr 2

prof. dr hab. n med. Anita Olejek
kierownik Oddziału Klinicznego, 

Ginekologii Położnictwa 
 i Ginekologii Onkologicznej  

w Szpitalu Specjalistycznym nr 2

BYTOM. WAŻYŁ 900 GRAMÓW, MIERZYŁ 36 CM, A URODZIŁ SIĘ W 29. TYGODNIU CIĄŻY. O JEGO ŻYCIE 
I ZDROWIE WALCZYLI LEKARZE ORAZ PERSONEL ODDZIAŁU NEONATOLOGII I INTENSYWNEJ TERAPII 
NOWORODKA W BYTOMSKIM SZPITALU SPECJALISTYCZNYM NR 2. W TEJ CHWILI, KUBA MA 2 I PÓŁ ROKU, 
ROZWIJA SIĘ PRAWIDŁOWO, A JEGO RODZICE DO DZIŚ SĄ WDZIĘCZNI BYTOMSKIEMU SZPITALOWI I ZGŁOSILI 
SIĘ DO NASZEJ REDAKCJI, ŻEBY NAGŁOŚNIĆ PRZYPADAJĄCY NA 17 LISTOPADA DZIEŃ WCZEŚNIAKA.

Na ratunek wcześniakom 
w bytomskiej „Dwójce”
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Rozmawiając z radnym Piotrem Bulą, który 
w  bytomskiej Radzie Miejskiej zasiada 
nieprzerwanie od ćwierć wieku i słucha-

jąc jego wspomnień uświadomiłem sobie, że sam 
przyglądam się jej już prawie 30 lat. Nie poznałem 
jedynie tej pierwszej, ponoć najbardziej barwnej 
Rady z lat 1990-1994. Wszystkie kolejne pamię-
tam już bardzo dobrze, a za sam czas spędzony na 
siedzeniu przy tym samym, ustawionym na gale-
rii sali sesyjnej stoliku i wsłuchiwaniu się w deba-
ty powinienem chyba dostać jakieś wyróżnienie. 
A w przypadku niektórych raczej odszkodowanie.

Kiedyś radnych mieliśmy pół setki, 
a wśród nich przez dwie kadencje także tych 
z Radzionkowa. Co ciekawe, niemal każdy chęt-
nie zabierał głos, ograniczeń czasowych nie stoso-
wano, więc często obrady zaczynały się o godzinie 
10 rano i trwały (z godzinną przerwą na obiad) 
do 22. Pojedynki słowne (czasem mające epilog 
w sądzie) były ogniste, rajcowie przerzucali się 
epitetami, grozili sobie i straszyli się nawzajem. 
Dziś już nic takiego się nie dzieje. Do legendy 
przeszły słowne boje, jakie z kolejnymi władza-
mi toczył były prezydent, a potem długoletni 
radny opozycyjny Janusz Paczocha. On też był 
autorem powiedzenia, iż Bytom nie szczęścia do 
ojców miasta (tak określa się członków Rady), bo 
ma samych ojczymów. A jeśli już jesteśmy przy 
słynnych cytatach z rajców, to przywołajmy inne-

go, twierdzącego, że Bytom ma takich radnych, 
na jakich zasługuje, a jeśli bytomianom się oni 
nie podobają, to mogą w każdej chwili zająć ich 
miejsce. 

Gorąco na sesjach też bywało. Rozsierdzeni 
górniczy związkowcy chcieli wywieźć radnych na 
taczkach (już stali z nimi pod salą obrad), podobne 
plany wiele lat później mieli mieszkańcy zamienia-
nego w hasiok Bobrka, były wiceprezydent uderzył 
aktualnego wiceprezydenta, w tajemniczy sposób 
znikały karty do tajnego głosowania albo pojawiały 
się tłumy rozwścieczonych i wygrażających części 
Rady bytomian chcących swą agresywną postawą 
wymusić wynik jakiegoś głosowania. 

Wielu radnych nigdy nie zrozumiało, jak dzia-
ła samorząd, niektórzy na kartkach zapisywali 
sobie, jak mają, a w zasadzie jak im kazano głoso-
wać, kilku zasiadało w Radzie, choć nie miało do 
tego prawa i nawet o tym wiedziało.  

A tak w ogóle to los radnego bytomskiego jest 
dość niepewny. Nie ma w Polsce drugiego miasta, 
w którym kadencję przerywano by aż dwa razy. 
Na koniec 1997, bo doszło do podziału miasta 
i w 2012, bo w referendum mieszkańcy rajców 
odwołali.

Od kiedy obrady naszych radnych są transmi-
towane w internecie, bywam na sesjach bardzo 
rzadko. Muszę to zmienić. Zatęskniłem za ich 
atmosferą, a najlepiej wczuwać się w nią na żywo.

Listopad to nie tylko miesiąc spadających 
liści, ale także miesiąc solidarności z męż-
czyznami walczącymi z  nowotworami 

gruczołu krokowego i rakiem jąder. Kampania 
Movember, znana w Polsce jako Wąsopad, ma 
na celu zwiększenie świadomości na temat tych 
chorób oraz zachęcenie do profilaktyki. Idea 
kampanii Movember jest prosta przez cały 
listopad mężczyźni zapuszczają wąsy, nie tylko 
na znak solidarności, ale również aby wzbudzić 
ciekawość otoczenia oraz zapoczątkować dysku-
sję na temat profilaktyki oraz zachorowalności 
na nowotwory prostaty oraz jąder.

 Movember, słowo powstałe z  połączenia 
angielskich słów moustache (wąsy) i november 
(listopad), zrodził się w Australii w 1999 roku. 
Od tego czasu stał się symbolem walki z męski-
mi nowotworami.

 Ministerstwo Zdrowia zaleca wykona-
nie profilaktyki przez program 40+. Jeśli masz 
skończone 40 lat, możesz skorzystać z programu 
Profilaktyka 40 plus, należy w tym celu wejść na 
konto profilu zaufanego albo poprosić o pomoc 
w przychodni POZ. Bez zbędnych formalności 
otrzymasz skierowanie na badania. Dowiesz się 
też, czy nie występuje u Ciebie ryzyko poważ-
nych chorób. Edukacja na temat profilakty-
ki nowotworów męskich jest niezwykle ważna, 

szczególnie że statystyki są alarmujące - co trze-
ci mężczyzna w wieku od 50 do 80 lat może 
zachorować na raka prostaty.

 Z kolei rak jąder, chociaż charakteryzuje się 
dobrym rokowaniem, nadal jest tematem tabu. 
Szacuje się, że co trzeci mężczyzna w wieku od 
50 do 80 może zachorować na raka narządów 
męskich. Ryzyko zachorowania wzrasta wraz 
z wiekiem i dotyczy mężczyzn po 45.roku życia. 
Nowotwory te zajmują niezmiennie czwarte 
miejsce pod względem śmiertelności na świecie.

 Pierwsze objawy mogą być mało dokuczli-
we, a w związku z tym często bagatelizowane. 
Należy pamiętać, że każdy mężczyzna, a szcze-
gólnie ten, który znajduje się w grupie ryzy-
ka, powinien konsultować się z lekarzem i być 
wyczulony na zmiany oraz sygnały organizmu.

 Niestety przez to, że odsuwamy na plan dal-
szy systematyczne badania profilaktyczne, to 
sami doprowadzamy do sytuacji zaawansowania 
rozwoju chorób nowotworowych. Zasada jest 
prosta lepiej zapobiegać, niż leczyć. Paradoks - 
dbamy o samochód wykonując na stacjach dia-
gnostycznych przegląd, natomiast trudno przy-
chodzi nam diagnostyka naszego zdrowia...

 Zatem zachęcam do profilaktyki, która jest 
najtańsza, najmniej inwazyjna. Podarujmy sobie 
„5 minut dla zdrowia”. To naprawdę się opłaca.

158,5 mld zł to środki z  Krajowego 
Planu Odbudowy dla Polski, które 

wciąż czekają na odblokowanie. Część tych 
pieniędzy, pochodzących z unijnego Funduszu 
Odbudowy, mogłaby diametralnie zmienić na 
plus i wzmocnić nasze małe ojczyzny czyli też 
Bytom! Jedną z wielu potrzeb w naszym mieście 
jest rewitalizacja kamienic. I choć w ostatnim 
czasie wiele z nich odzyskało i wciąż odzyskuje 
swój dawny blask, a my możemy zachwycać się 
ich pięknem zarówno w całości, jak i detalami 
to wiele z nich niszczeje i takie środki z pew-
nością by się przydały. Dzięki tym pieniądzom 
możliwe byłoby nie tylko nadanie nowego bla-
sku budynkom mieszkalnym, ale także wymiana 
starych źródeł ogrzewania na nowoczesne i eko-
logiczne czy docieplenie elewacji. Potrzeb jest 
oczywiście więcej.

Dlatego zablokowane na razie pieniądze z unij-
nego Funduszy Odbudowy przeznaczone mają 
być również m.in. na transformację cyfrową, więk-
szą dostępność i jakość usług w służbie zdrowia 
oraz wiele innych projektów. W celu realizacji tzw. 
kamieni milowych podczas mijającej już X kadencji 
Senatu RP procedowaliśmy m.in. senacki projekt 
ustawy o Sądzie Najwyższym, który mógł spełnić 
wymagania jednego z kamieni milowych. W połą-
czonym posiedzeniu Komisji Ustawodawczej oraz 
Komisji Praw Człowieka, Praworządności i Petycji 
wzięli udział liczni przedstawiciele władzy sądow-
niczej i samorządów, dla których środki z KPO są 

niezwykle ważne i potrzebne. Niestety ta, jak i inne 
projekty ok. 150 ustaw zniknęły w sejmie i nie 
doczekały się dalszego ciągu procesu legislacyjne-
go. Równie intensywnie pracowaliśmy w Komisji 
Nadzwyczajnej ds. Klimatu w sprawie działań 
wpisanych do KPO. Nie brakowało też wielu 
rozmów z samorządowcami na temat zapisów 
KPO, a  także licznych konferencji poświęco-
nych środkom z unijnego Funduszu Odbudowy. 
Komisja Europejska wypłaciła już wielu krajom 
wspólnoty ponad 150 mld euro na Krajowe Plany 
Odbudowy.

Do krajów członkowskich Unii Europejskiej ma 
trafić w sumie ok. 800 mld euro. Wypłacanie tych 
pieniędzy przebiega bardzo sprawnie, ale nieste-
ty nie w Polsce. A czas działa na naszą niekorzyść. 
Wszystko dlatego, że środki na inwestycje z KPO 
muszą zostać wydane do 2026 roku. Odblokowanie 
KPO było zapisane jako jeden ze 100 konkretów na 
pierwsze 100 dni po objęciu rządów przez Koalicję 
Obywatelską. Takie działania popierają również 
pozostałe ugrupowania tworzące jeszcze dziś demo-
kratyczną opozycję. Aby odblokować pieniądze 
z Funduszu Odbudowy, Bruksela oczekuje w zasa-
dzie kilku konkretów. Póki co mogą to być tylko 
deklaracje szybkich zmian w przypadku powołania 
rządu przez sejmową większość 248 posłów.

Nie tylko ja mam nadzieję, że w niedługim 
czasie deklaracje zamienią się w działania i unij-
ne środki dotrą też do naszego kraju, regionu 
i Bytomia!

Nazywam się Małgorzata Wiśniewska-
Wilk. Urodziłam się w Bytomiu, tutaj 
uczęszczałam do Szkoły Sportowej nr 13 

i do II Liceum Ogólnokształcącego im. Stefana 
Żeromskiego. Jestem prezesem klubu Judo GKS 
Czarni Bytom, założonego i prowadzonego przez 
48 lat przez mojego ojca Józefa Wiśniewskiego. 
Jest to jeden z najlepszych klubów judo w Europie, 
posiadający wyjątkowo dobre warunki dotreno-
wania tej dyscypliny oraz cieszący się światową 
sławą i wielkimi osiągnięciami.

Po ponad 30 latach wróciłam do Bytomia, by 
kontynuować dzieło mojego taty. Wahałam się 
długie miesiące, czy porzucić moje dotychczaso-
we życie w Niemczech i wrócić do rodzinnego 
miasta. Dzięki temu, ze Bytom po wieloletniej 
stagnacji zaczął się rozwijać i pięknieć, odważy-
łam się podjąć to wyzwanie. Od pierwszego dnia 
mojego powrotu spotykam niesamowicie życzli-
wych, pomocnych mi ludzi, którzy widząc moje 
całkowite zaangażowanie, poświęcenie i prawdzi-
wą miłość do klubu, wyciągają do mnie pomocną 
dłoń.

Bardzo chciałabym zrobić coś dobre-
go dla mojego ukochanego, rodzinnego mia-

sta. Wykorzystując moje doświadczenie i szero-
kie kontakty w obydwu krajach pragnę rozsze-
rzyć współpracę pomiędzy klubami sportowymi. 
Również sprawy kobiet i ich praw są mi bardzo 
bliskie. Od mojego przyjazdu poznałam wiele 
kompetentnych, pomocnych mi kobiet. Mam 
wrażenie, ze w Polsce kobiety nie zawsze są odpo-
wiednio doceniane i nie zawsze są traktowane na 
równi z mężczyznami. Chciałabym to zmienić.

Moje doświadczenie życiowe – zmaganie się 
z ciężką chorobą i przeszczep wątroby powodują, 
że bardzo kocham i doceniam życie, każdą chwi-
lę. Jestem pogodna, optymistyczna i radosna, bo 
wiem jak życie jest kruche, jak to jest o nie wal-
czyć i żyć w cieniu jego utraty. Otrzymałam dru-
gie życie i chcę je przeżyć na 100 procent, bo życie 
to dar, przywilej i szczęście.

W życiu popełniamy błędy, robimy różne 
głupstwa, ale zawsze trzeba się podnieść i iść do 
przodu. Jest to jedyna opcja i nie ma innej drogi. 
Walczmy i czerpmy z życia pełnymi garściami, bo 
mamy je tylko jedno. I pamiętajmy, ze jak mawiał 
Jigoro Kano – twórca judo: „Nie jest ważne by 
być lepszy niż ktoś inny, ale by być lepszym, niż 
wczoraj”. 

Tomasz Nowak 

redaktor naczelny 

Halina Bieda 

senator RP

Barbara Dziuk 

poseł na Sejm RP IX kadencji, 
#RazemdlaZdrowia,  #PolskaMocKobiety  

Małgorzata Wiśniewska-Wilk 

prezes Czarnych Bytom

Wspomnienia z sali obrad

Słów kilka o KPO

Zdrowie faceta:  
Z jajami, ale na poważnie

Życie to dar,  
przywilej i szczęście
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Tomasz Nowak

Pod koniec  paźdz ier-
nika po piętnastu 
miesiącach przerwy 

po wspomnianych ulicach kurso-
wać zaczął tramwaj linii 38. Jego 
trasa nie ogranicza się już jednak 
do samej Piekarskiej, bo dowozi on 
pasażerów także na plac Sikorskiego. 
Natomiast w zeszłą niedzielę po godz. 
15 Piekarską i Sądową dopuszczono 
również do ruchu samochodowego. 
Było to możliwe, bo końca dobiegł 
ich kompleksowy remont, który cał-
kowicie je przeobraził. 

A co się zmieniło?  Wybudowano 
nową sygnalizację świetlną na skrzy-

żowaniu Piekarskiej i  Powstańców 
Śląskich oraz zmodernizowano 
światła na skrzyżowaniu Sądowej 
z Powstańców Warszawskich. To efekt 
wspomnianej rozbudowy linii tram-
wajowej. Dodatkowo wyznaczono 
nowe drogi dla rowerów. Łączą one 
okolice skrzyżowania ulic Piekarskiej 
i  Piłsudskiego z  placem Kościuszki 
oraz starą ścieżką rowerową biegnącą 
wzdłuż Wrocławskiej.

 Pojawiły się też nowe przejścia 
dla pieszych na samej Piekarskiej oraz 
drogach się z  nią krzyżujących. Na 
odcinku Piekarskiej  od skrzyżowa-
nia z Piłsudskiego do skrzyżowania 
z ulicami Jainty i Wrocławską mamy 
teraz ruch jednokierunkowy. Nie 

mogą tamtędy jeździć samochody cię-
żarowe o dopuszczalnej masie całko-
witej przekraczającej 5 ton, a wszyst-
kich obowiązuje ograniczenie prędko-
ści do 40km/h na całej ul. Piekarskiej 
z  wyjątkiem odcinków, na których 
zastosowano ograniczenie do 30km/h. 
Chodzi o rejon przystanków wiedeń-
skich przy cmentarzu Mater Dolorosa 
oraz peronów przystankowych 
w  pobliżu Zakładu Pogrzebowego, 
a także na odcinku ul. Piekarskiej od 
skrzyżowania Piłsudskiego w kierunku 
ul. Wrocławskiej.

Mamy prócz tego nowe miej-
sca postojowe, wprowadzono podział 
pasów ruchu na wlotach do ul. 
Piekarskiej, skorygowano pasy ruchu 

na wlocie ul. Piłsudskiego w Piekarską. 
W  efekcie na wprost lub w  prawo 
jedziemy tylko z pasa prawego, nato-

miast pas lewy służ wyłącznie do skrę-
tu w  jednokierunkowy odcinek ul. 
Piekarskiej. ■

Można już jeździć po Piekarskiej i Sądowej

Odnowiona Piekarska wygląda bardzo dobrze
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Cztery odnowione przez gminę lokale 
w kamienicy przy ul. Piłsudskiego 36 
zostały zasiedlone. 

Klucze ich lokatorom wręczył 
w zeszłym tygodniu zastępca prezy-
denta Michał Bieda. Wśród nich są 
rodziny, którym przysługiwał lokal 
z  tytułu wykwaterowania. Podczas 
remontu odnowiono dach i  klatkę 

schodową, wymieniono stropy, wszyst-
kie instalacje oraz przeprowadzono 
termomodernizację.

Poza tym urządzono łazienki i zało-
żono centralne ogrzewanie. W sumie 
w zmodernizowanej za prawie 4,9 mln 
zł eklektycznej kamienicy powstało 18 
mieszkań komunalnych, w tym jedno 
na poddaszu. TON  

ŚRÓDMIEŚCIE

Lokatorzy z kluczami

Zadbaj o Swoją kondycję i zdrowie. 
Szeroki wachlarz zajęć pod okiem instruktorów: 

Crossfit, endurance, functional fitness, kettlebells,  
joga, weightlifting, gimnastyka, zajęcia dla dzieci,  

row race, team wod

Klub czynny: 
Pon - Pt.: 6:00 - 22:00, Sob: 9:00 - 14:30 

Ndz.: 10:00 - 13:30

Dla nowych klubowiczów z hasłem „Życie Bytomskie”: 

15% Rabatu na zakup Pierwszego Karnetu! 

Adres klubu: 41-902 Bytom, ul. Składowa 2 
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GODZINY OTWARCIA: 

poniedziałek­sobota, g. 7.00­21.00,  

niedziela handlowa, g. 10.00­18.00, w Wigilię od g.10.00 do 13.30.
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ŚRÓDMIEŚCIE. NA TEN MOMENT CZEKALIŚMY Z NIECIERPLIWOŚCIĄ OD DAWNA. W NIEDZIELNE POPOŁUDNIE 12 LISTOPADA 
SAMOCHODY WRÓCIŁY NA ULICĘ PIEKARSKĄ I SĄDOWĄ. UWAGA! ZASADY JAZDY SĄ INNE, NIŻ KIEDYŚ. 

eprasa.pl 35031bf9e4
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Tomasz Nowak

B
adania potrwają w  dni 
robocze od 14 listopada 
do 7 grudnia. U nas bada-
jący pojawią się na sam 
koniec, wcześniej spraw-

dzą, jak sprawy z dostępnością miejsc 
postojowych mają się w  Gliwicach, 
Chorzowie, a  także Tarnowskich 
Górach.

We wspomnianym terminie po 
ulicach naszego miasta poruszać się 
mają specjalne samochody skanują-
ce, a przez to zliczające zaparkowane 
przy nich oraz na miejskich parkin-
gach samochody. - W trakcie każde-
go dnia badań samochody będą co 
godzinę przejeżdżać przez dane śród-
mieście, zliczając zaparkowane samo-
chody w  poszczególnych miejscach 
poprzez sfotografowanie przestrzeni 
– mówi Marcin Domański, zastępca 
dyrektora Departamentu Komunikacji 
i Transportu w GZM.

Nocna jazda

 To nie wszystko. - Samochody przeja-
dą również nocą. Na podstawie zebra-
nych danych, wyliczony zostanie sze-
reg wskaźników dotyczących parko-
wania, między innymi zajętość miejsc 
parkingowych czy rotacja. Ponadto 
przeprowadzone będą analizy, mają-
ce na celu oszacowanie czy w danych 
miejscach parkują głównie mieszkańcy 
okolicy, czy raczej osoby przyjeżdżają-

ce do pracy, bądź sklepów lub usług – 
tłumaczy Domański.

 Uzupełnieniem pomiarów mają 
być zapewne bardziej miarodajne 
badania społeczne, czyli rozmowy 
z  mieszkańcami. Uzyskane w  ten 
sposób wyniki posłużą przedsta-
wicielom Metropolii do opracowa-
nia diagnozy sytuacji parkingowej 
w miastach i znalezieniu  sposobów 
na złagodzenie problemów w  tym 
obszarze.

Zespół nas wypyta

Od zeszłego roku GZM realizuje pro-
jekt dotyczący spójnej polityki parkin-
gowej w swoich miastach. W tym celu 
powołano  zespół urzędników z dzie-
sięciu z nich. To głównie pracownicy 
urzędów miejskich i zarządów dróg. 
Tworzą oni Metropolitalny zespół ds. 

spójnej polityki parkingowej. Właśnie 
jego członkowie wypytają nas o kwe-
stie związane z parkowaniem w cen-
trum Bytomia. 

 Pomiary parkingowe zostaną rów-
nież wykonane w Dąbrowie Górniczej, 
Sosnowcu i Zabrzu. Zaplanowano je 
jednak dopiero na wiosnę z uwagi na 
trwające w tych miastach intensywne 
roboty drogowe. ■

Zeskanują nasze 
zaparkowane samochody

Znalezienie w centrum Bytomia wolnego i do tego darmowego miejsca do parkowania 
graniczy z cudem
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Przygarnij zwierzaka ze schroniska

Zapraszamy wszystkich  
chcących rozpocząć swoją przygodę  
ze sportami walki do naszego klubu  

ul. Składowa 2 w Bytomiu. 

Więcej informacji na naszym  

facebooku Shark Top Team Bytom  

lub pod numerem tel. 516 177 333

Jak trenować  
to z najlepszymi! 

MMA • Boks • K1 • Bjj • Zapasy
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• Miechowice, ul. Daleka 12 
• Miechowice, ul. Francuska 60 

• Stolarzowice, hala targowa Bytom 
• Szombierki, ul. Orzegowska 6 

• Dworzec PKP Bytom, pl. Wolskiego 1 
• Bytom, ul. Wrocławska 11 

• Bytom, Rynek 
• Bytom, ul. Łużycka 2a 

• Szombierki, ul. Mazurska 3 
• Bytom, pl. Akademicki 7 

• Bobrek, ul. Zabrzańska 134

www.piekarniakwapisz.pl

Najsmaczniejsze pieczywo, 

najlepsza kawa,  

najświeższe informacje.  

„Życie Bytomskie”  

w naszej sieci sklepów! 
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Schronisko dla Bezdomnych Zwierząt w Bytomiu
Bytom, Łaszczyka 18, tel/fax (32) 395 21 75, e-mail: schroniskobytom@opoczta.pl

Te oraz wiele innych zwierząt wciąż czekają na nowy dom w bytomskim schronisku. Jeśli 
chcesz je poznać, to zapraszamy do kontaktu z biurem schroniska. Czekamy na Was!

Hilda. Fajna suczka w typie 
bernardyna. Ma w sobie dużo 
swobody. Jest zrównoważona 
i fajna. W kontaktach z ludźmi 
nastawiona na same dobre 
rzeczy. Nie ma w niej agresji, ani 
niepewności. Nie zachowuje się 
jak starszy psiak, w głowie to wciąż 
młoda dama.

Lisek. Jest to pies z charakterem, 
trzeba poświęcić czas na naukę 
chodzenia na smyczy. Nie nadaje 
się do domu z dziećmi, przy próbie 
dotyku może pokazać zębami, że sobie 
tego nie życzy. Jest nieufny - zabiegi 
lekarskie lub kosmetyczne wymagają 
przygotowania i cierpliwość. Spacer go 
relaksuje, bardzo lubi węszyć.

Piorun. Mały czterolatek. Szuka 
domu cierpliwego i otwartego na 
pracę z psiakiem. Jest przerażony, na 
schroniskowy gwar reaguje bardzo 
źle. Jesteśmy pewni, że jeśli ktoś 
obdarzy go uczuciem, to on pokocha 
opiekuna całym psim serduszkiem. 
Piorun potrzebuje nauczyć się życia 
od nowa, kroczek po kroczku. 

BYTOM. NA ZLECENIE GÓRNOŚLĄSKO-ZAGŁĘBIOWSKIEJ METROPOLII 
W NAJBLIŻSZYCH TYGODNIACH ZOSTANĄ PRZEPROWADZONE BADANIA 
PARKINGOWE W CENTRACH PIĘCIU NALEŻĄCYCH DO NIEJ MIAST. JEDNYM 
Z NICH JEST BYTOM.

MIASTO

300
tyle kilometrów łącznie 

mają ulice, które zostaną 
przeanalizowane podczas badań 

prowadzonych przez GZM. 

eprasa.pl 35031bf9e4
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Zysk dla pasażerów
- Przebudowa linii kolejowej nr 131 
na odcinku z Chorzowa Batorego 
przez Bytom do Nakła Śląskiego 
wraz z modernizacją hali peronowej 
dworca PKP to jedna z najważniejszych 
inwestycjach kolejowych w naszym 
regionie zarówno ze względu na 
transport towarowy, jak również 
pasażerski - mówi Michał Bieda, zastępca 
prezydenta Bytomia. - To także szansa 
na wygodniejsze, szybkie i dogodne 
połączenia w ramach kolei metropolitalnej oraz możliwość 
połączenia z międzynarodowym lotniskiem w Pyrzowicach. 

ŻYCIE MIASTA

Tomasz Nowak

N
owy, wykonany z blachy 
cynkowo-tytanowej dach 
przykrywający bytom-
ski dworzec powstaje od 
strony Zamłynia. Trzeba 

przyznać, że prezentuje się bardzo 
dobrze. Łączna powierzchnia dachu 
sięga 560 mkw. jak dotąd wykonano 

połowę roboty. Jednocześnie odpowie-
dzialna za to zadanie firma PORR cały 
czas zajmuje się piaskowaniem i malo-
wanie konstrukcji stalowej hali pero-
nowej oraz kładzeniem desek, na które 
potem nałożona zostanie wspomniana 
blacha. Prócz tego w dachu pojawią się 
przeszklone świetliki, natomiast ścia-
nę szczytową ozdobi ledowy, widoczny 
z daleka  napis „BYTOM”.  

Skuteczne ekrany

Z kolei od placu Wolskiego widać 
pierwsze ekrany akustyczne. Jak 
zapewnia inwestor, nie tylko skutecznie 
spełnią one swoje najważniejsze zada-
nie, a więc wyciszą hałas towarzyszący 
przejeżdżającym pociągom, ale również 
oprą się tym, którzy bedą próbowali je 
mechanicznie uszkodzić. Nie straszne 
im poza tym zmienne warunki atmos-
feryczne. Ekrany będą montowane 
aż do wiaduktu nad ul. Chorzowską, 
a więc tam, gdzie stoją domy i obiekty 
użyteczności publicznej.

  Szybko postępują prace przy 
budowie trzech peronów dworca głów-
nego. Do każdego z nich pasażerowie 
dostaną się zarówno od strony tunelu 
dworcowego, gdzie trwają już prace 
wykończeniowe, jak i  zachodniego. 
Obydwa tunele zaś będą dostosowane 
do potrzeb osób niepełnosprawnych, 
mogących liczyć chociażby na windy.

Szybka przesiadka

Sporo w  ramach modernizacji linii 
kolejowej nr 131 dzieje się też z dala 
od dworca. Przy ul. Składowej powsta-

Dworzec będzie miał dach z blachy cynkowo-tytanowej
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ŚRÓDMIEŚCIE. POSTĘP PRAC PRZY MODERNIZACJI NASZEGO DWORCA KOLEJOWEGO JEST BARDZO SZYBKI. TRWA BUDOWA 
DACHU NAD HALĄ PERONOWĄ, POWSTAJĄ TEŻ PIERWSZE EKRANY AKUSTYCZNE.

je Lokalne Centrum Sterowania 
„Bytom”. Pracujący tam dyżurni zadba-
ją o bezpieczne prowadzenie pociągów 
od Chorzowa Batorego przez Bytom 
aż do Radzionkowa. W budynku trwa-
ją prace wykończeniowe, jeszcze w tym 
roku możliwy będzie tam montaż 
urządzeń kolejowych.

Robotnicy uwijają się też na wia-
duktach wiszących nad ul. Dąbrowa 
Miejska i  Strzelców Bytomskich. 
W sąsiedztwie drugiego z nich trwa-

ją przygotowania do budowy nowe-
go przystanku kolejowego Bytom-
Stroszek. Obecnie wykonawca reali-
zuje prace związane z  korpusem 
torowiska, potem zabierze się za 
budowę peronów. Przypomnijmy, że 
nowy przystanek powstanie w rejonie 
Centrum Handlowego M1 i posłu-
ży mieszkańcom okolicznych osie-
dli  podróżujących tramwajem lub 
autobusem na szybką przesiadkę na 
pociąg. ■
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Dobra, dziś zaczniemy niewinnie 
- nasz ulubieniec Konrad Bartosz 
Grula ogłosił na Facebooku, że jest 
w związku. Gratulacje od całego 
zespołu Życia Bytomskiego!

Z tego co słyszymy atmosfera 
wokół byłego szefa Miejskiego 
Ośrodka Pomocy Rodzinie w By-
tomiu się zagęszcza. Chorzowska 
prokuratura prowadząca śledztwo 
w sprawie byłego szefa placówki ma 
coraz więcej chętnych do rozmowy. 
Zacieramy nasze złośliwe palusz-
ki, wygląda na to że tutaj jeszcze 
będzie się działo.

A6. Żadne to tam słowo, ale typ 
samochodu Audi czyli nowego 
pojazdu służbowego leasingowane-
go przez Urząd Miasta w Bytomiu. 
No i się rozlało po internetach 
- że za drogi, że po co S-line itd. 
A ja napiszę tak - zdarzyło mi się 
kupić kiedyś samochód użytkowa-
ny wcześniej przez prezydenta 
Kędzierzyna- Koźla. W miarę niski 
przebieg, serwisowany w ASO 
nawet po wygaśnięciu leasingu, 
stan niemal idealny. I nie było 
w nim palone! Tak więc zazdrośnicy 
nie narzekajcie, tylko czekajcie na 
okazję za 3-4 lata. A potem bierzcie 
w ciemno i tym wymarzonym Audi 
A6 też będziecie mogli się prze-
jechać.

Były wiceprezydent Bytomia 
Waldemar Gawron, drugi z naszych 
ulubieńców, udostępnił ostatnio na 
swoim profilu FB grafikę o treści: 
„Nie wystarczy urodzić się Polaki-
em, trzeba jeszcze być Polakiem”. 
Panie Waldemarze, martwimy się 
o Pana. Nie widzi pan tu sprzec-
zności logicznej? Ale zaraz, po chwili 
zastanowienia - panu chodzi o to 
że ktoś rodzi się Polakiem, a po-
tem przestaje nim być bo ma inne 
poglądy niż pan? Jest w tym jakaś 
logika. Z pańskiego punktu widzenia 
oczywiście, bo jak widać ma pan 
jednak jakieś poglądy.

Na koniec pójdziemy na leniucha. 
Wpis na jednym bytomskich profili 
facebookowych: - „ Tak ciężko zam-
owic wiecej chleba albo powiedziec 
ze go juz nie bedzie o 16 a nie okła-
mywać ludzi, gdzie sa wlasciciele 
czy az taka jest samowolka jest 
pracowników. W piekarach w kau-
flandzie w piekarni chleba nie braklo 
mowa o piekarni wolnostojacej nie 
o markecie pracownicy zamowili 
tyle chleba by nie brakloWszystkie” 
(pisownia oryginalna).
I odpowiedź innego internauty:- „Jak 
żyć, jak żyć...”
Dodamy od siebie: W takiej sytuacji 
trzeba pójść do Kwapiszów. Tam 
zawsze cymes jest :) 

A teraz coś 
z zupełnie  
innej 
beczki

ŻYCIE MIASTA

Tomasz Nowak

Jak już pisal iśmy pod-
czas bardzo zaawan-
sowanych prac mię-

dzy innymi zmodernizowano scenę 
(jest teraz obrotowa), zamontowano 
nowe instalacje, oświetlenie i prze-
budowano zaplecze. Nowe są krzesła 
na widowni, nowe wyposażenie wnę-
trza. Bytomska opera prezentuje się 
znakomicie i  jest naprawdę nowo-
czesna.

Inaugurowanie rozłożono na raty. 
W minioną sobotę wystąpiła wybit-
na solistka Aleksandra Kurzak, która 
w  towarzystwie orkiestry opery pod 
dyrekcją Tomasza Tokarczyka dała 

rewelacyjny, gorąco oklaskiwany przez 
publiczność popis.

W zeszłą niedzielę z kolei byliśmy 
świadkami uroczystego koncertu, w trak-
cie którego zaśpiewali artyści Opery 
Śląskiej: Anna Borucka, Ruslana Koval, 
Gabriela Legun, Anna Wiśniewska-
Schoppa, Stanislav Kuflyuk, Andrzej 
Lampert, Łukasz Załęski. Na scenie 
pojawili się poza tym członkowie chóru, 
baletu i orkiestry. Licznie zgromadzona 
publiczność usłyszała najbardziej znane 
i lubiane przez siebie utwory Stanisława 
Moniuszki, Giacomo Pucciniego oraz 
Giuseppe Verdiego. 

Świętowanie będzie trwało. 19 
listopada czeka nas koncert hitów 
operowych, zaś na 25 listopada zapla-

nowano koncert jubileuszowy z oka-
zji 40-lecia pracy twórczej Andrzeja 

Dobbera. A  już 9 grudnia premiera: 
„Bal maskowy” Verdiego. ■

Scena otwarta, sezon hucznie rozpoczęty

Aleksandra Kurzak w towarzystwie dyrektora opery Łukasza Goika
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NA RÓŻNE SPOSOBY 
UCZCILIŚMY W MINIONĄ 
SOBOTĘ 105. ROCZNICĘ 
ODZYSKANIA 
PRZEZ POLSKĘ 
NIEPODLEGŁOŚCI PO 
123 LATACH ZABORÓW.

W Bytomiu obchody rozpoczęło złoże-
nie kwiatów pod tablicą „Solidarności” 
przy ul. Pułaskiego. W samo południe 
zaś w  kościele św. Jacka odprawio-
no mszę świętą za Ojczyznę. Po niej 
oficjele z  prezydentem Mariuszem 
Wołoszem na czele i  mieszkańcy 
zebrali się pod Pomnikiem Wolności 
przy ul. Piłsudskiego. Tam w asyście 
honorowej 34. Śląskiego Dywizjonu 
Rakietowego Obrony Powietrznej 
w Bytomiu, pocztów sztandarowych 
oraz Górniczej Orkiestry Dętej im. 
Józefa Słodczyka  odbyły się główne 
ceremonie. 

W nietypowy sposób Narodowy 
Dzień Niepodległości świętowa-
no w  parku miejskim. Po połu-
dniu bytomianie spotkali się tam, 
by wspólnie śpiewać pieśni patrio-
tyczne. Imprezę prowadził Sylwester 
Sośniak, gitarzysta i nauczyciel muzy-
ki z Młodzieżowego Domu Kultury 
nr 1. Za organizację wydarzenia, któ-
remu patronował prezydent odpowia-
dali radny Andrzej Kędzierski oraz 
Bytomski Związek Drużyn Harcerzy 
Związku Harcerstwa Rzeczypospolitej.

Po raz pierwszy też 11 listopa-
da ulicami naszego miasta przeszedł 
Marsz Niepodległości. Jego uczest-
nicy z  biało-czerwonymi flagami 
przeszli z placu Sobieskiego ulicami 
Podgórną, przez Rynek, ul. Piastów 
Bytomskich, Katowicką, Jagielońską, 
plac Wolskiego, Dworcową, plac 
Kościuszki, Gliwicką, znowu na 
Rynek, przez Jainty, Kwietniewskiego 
do Wrocławskiej. Organizatorami 
Marszu były Stowarzyszenie Serce 

Wolności, Stowarzyszenie Śląska 
Husaria i Śląski Porządek. Po uroczy-
stym pochodzie demonstranci spotkali 
się przy Schronie Miechowice.

W Radzionkowie świętowanie 
zainaugurowała msza św. w  intencji 
Ojczyzny w kościele pod wezwaniem 

św. Wojciecha. Później przedstawi-
ciele władz miasta, wśród których był 
burmistrz dr Gabriel Tobor  zebra-
li się pod Pomnikiem Powstańców 
Śląskich na Forum Miejskim. Złożono 
tam wieńce i kwiaty, wybrzmiał hymn 
narodowy. TON

BYTOM, RADZIONKÓW

Wiwat Niepodległa!

Kwiaty pod tablicą Solidarności złożyli min. senator Halina Bieda i prezydent Mariusz Wołosz 
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ZMARŁ KRZYSZTOF 
JAŚLAR - REŻYSER, 
BYTOMIANIN Z MIEJ-
SCA URODZENIA, 
ABSOLWENT LICEUM 
OGÓLNOKSZTAŁCĄCEGO 
IM. JANA SMOLENIA.

Krzysztof Jaślar urodził się w Bytomiu 
w  roku 1947. W  naszym mieście 
pobierał nauki aż do matury, którą 
zdał w  Liceum Ogólnokształcącym 
im. Jana Smolenia. Potem wyjechał na 
studia - aż do Poznania, gdzie ukoń-
czył Wyższą Szkołę Wychowania 

Fizycznego. Z  zawodem wuefisty 
w dojrzałym życiu nie miał jednak nic 
wspólnego. Przeważyły jego talenty 
artystyczne.

Właśnie z Poznaniu, jeszcze w cza-
sie studiów, założył razem z Zenonem 
Laskowikiem kabaret Tey, który 
w 1981 roku zasłynął kultowym ske-
czem „Z tyłu sklepu”, z którego grep-
sy weszły do języka potocznego i są 
powtarzane do dziś. Laskowikowi na 
scenie towarzyszyli wówczas Bogdan 
Smoleń i Rudi Schubert.

Jaślar był „ostry” - w  1974 roku 
cenzura ukarała go całkowitym zaka-
zem publikacji. Na szczęście system 
PRL-owskich represji bywał dziu-

rawy. Nie pozwolono mu pisać dla 
kabaretu - zatrudnił się w telewizji, 
gdzie został reżyserem programów 
rozrywkowych. Potem reżyserował 
także spektakle teatralne i... festiwa-
le piosenki w Opolu. W 1992 wydał 
książkę zatytułowaną „Kabaret Tey 
1971–1989 Teksty, wspomnienia, 
pomówienia”.

Krzysztof Jaślar nie należał do 
tych absolwentów LO im. Smolenia, 
którzy „szukali” kontaktu ze szkołą 
i często do niej wracali. Ostatni raz 
brał udział w zjeździe absolwentów 
„Smolenia” w 2002 roku, co udoku-
mentowało kilka fotografii w szkol-
nej kronice. MH 

Krzysztof Jaślar był z Bytomia

Krzysztof Jaślar w auli LO im. Smolenia
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ŚRÓDMIEŚCIE. DOPIERO W LISTOPADZIE, ALE JAKŻE HUCZNIE BYTOMSKA OPERA ŚLĄSKA 
ZAINAUGUROWAŁA 79. SEZON ARTYSTYCZNY. INAUGURACJA MIAŁA SZCZEGÓLNY CHARAKTER,  
BO MELOMANI ZOBACZYLI, JAK KAPITALNE EFEKTY PRZYNIÓSŁ REMONT WNĘTRZA GMACHU.
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Tomasz Nowak

W
szystko zaczęło się 
od projektu „Lokalne 
d z i a ł a n i a” , d z i ę -
ki któremu udało się 

pozyskać pieniądze na artystyczne 
przedsięwzięcie. Stały za nim grupa 
Moje Pszczoły należąca do Marka 
i  Marii Kulawików oraz znana 
w naszym mieście Galeria Stalowe 
Anioły. - Już przed rokiem stworzy-
liśmy mozaikę na murze Muzeum 
Górnośląskiego. Teraz przyszedł 
czas na dawny Dom Polski UL 
będący dziś siedzibą bytomskiego 
Hufca ZHP.  A skoro UL, to tema-
tyka mozaiki sama się narzuciła. 
Stąd ten miś z pszczołami - mówi 
Maria Kulawik.

Projekt muralu przygotowa-
ła wysokiej  klasy specjal istka, 
a  więc Magdalena Wichrowska 
ze Stalowych Aniołów. Tam też 
wykonano elementy wielkiej kom-
pozycji. Ich mozolnym klejeniem 
do ściany i  układaniem w wymy-
ślony wzór zajęło się wielu wolon-
tar iuszy : -  Roboty było mnó-
stwo, pochłonęła ona wiele czasu. 
Wszyscy byli niesamowicie zaan-

gażowani i  się nie oszczędzali - 
mówi Kulawik.

Niestety, kiedy dzieło było już bliskie 
ukończenia, podupadła ona na zdrowiu 
i musiała pójść do szpitala. - Bałam się 
o to, co stanie się z naszym muralem, 
ale wtedy stało się coś niesamowite-
go. Moje koleżanki z pracy postano-
wiły mi pomóc. Mieszkają w Zabrzu, 
więc musiały specjalnie przyjeżdżać do 
Bytomia i przy okazji poznały to mia-
sto. Wcześniej postrzegały je stereoty-
powo, powiedzmy to wprost: bardzo 
niekorzystnie. Ale kiedy pochodziły 
po ulicach, przyjrzały się wszystkiemu 
z bliska, to zmieniły zdanie.

Mozaika była gotowa na czas, 
uroczyście odsłonięto ją niedaw-
no. Na ceremonii pojawiło się wielu 
zaproszonych gości. Nie zabrakło 
też użytkowników ozdobionego 
budynku, a więc harcerzy, przyby-
li poza tym przedstawiciele władz 
naszego miasta. - Myślę, że mural 
przypadł wszystkim do gustu, Nie 
wykonywali go wprawdzie zawo-
dowi artyści, lecz wolontariusze, ale 
na pewno wszyscy włożyli w proces 
twórczy cale serce. Kolejny fragment 
Bytomia stał się ładniejszy i  bar-
dziej atrakcyjny - przekonuje Maria 
Kulawik. ■

UL z mozaikowym  
misiem i pszczołami

Mozaika jest wspólnym dziełem wielu osób 
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„Only heaven knows” - to tytuł eks-
pozycji obrazów autorstwa Beaty 
Będkowskiej. Do końca listopada 
dostępna jest ona w  „Squart Gallery” 
przy ulicy Wrocławskiej.

 Artystka ukończyła Wydział 
Grafiki krakowskiej Akademii Sztuk 
Pięknych. Była również stypendystką 
Ecole des Beaux Arts w Tuluzie oraz 
Escuela Superior de Diesno Grafico 

„Elisava” w  Barcelonie, ma poza 
tym stypendium Ministra Kultury 
i Dziedzictwa Narodowego.

Może się pochwalić wieloma 
wystawami indywidualnymi. Jej 
prace prezentowano między innymi 
w Pałacu Sztuki w Krakowie, BWA 
w  Sandomierzu, Galerii Ateneum 
w Katowicach oraz Galerii Schody 
w Warszawie, ale również w zagra-
nicznych galeriach w  Słowacji 
i Niemczech.

Chętnie or yginalne obrazy 
Będkowskiej kupują miłośnicy sztu-
ki. Jak twierdzą są one wypełnione 
emocjami i wyobraźnią i wydaja się 
pochodzić ze światów tego, co widzia-
ne i wyobrażone, a  także realistycz-
ne i  abstrakcyjne, obiektywne oraz 
subiektywne. Warto dodać, że Beata 
Będkowska tworzy w  kilku cyklach 
malarskich m.in.: „W stronę morza”, 
„Horyzonty” czy „Rozmowa”, a  w 
obszarze jej zainteresowań znajduje 
się pejzaż, który stanowi jedynie punkt 
wyjścia, pretekst do subiektywnej eks-
presyjnej interpretacji. IZO

ŚRÓDMIEŚCIE

Tylko niebiosa wiedzą, czyli obrazy z emocji

Beata Będkowska maluje emocjami i wyobraźnią 
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bytomskiego twórcy, trzeba się wybrać 
na warszawskie lotnisko Okęcie. Swe 
prace prezentuje tam Rafał Kapica.  

Należy on do twórców, którzy nie 
ograniczają się do jednej tematyki 
oraz formy. W  jego zróżnicowanym 
malarstwie uwagę przyciągają przede 
wszystkim oryginalny kolor oraz tech-
nika. Stworzone obrazy łączą umiejęt-

na próba uchwycenia światła, zamknię-
cia czasu, bądź ruchu, a także doświad-
czenia przestrzeni. 

 Do końca roku prace bytomianina 
zobaczyć można w strefie VIP Line 
Lotniska im. Fryderyka Chopina 
w Warszawie. Całości artysta nadał 
tytuł „Movement/Przemieszczanie”: 
- Latanie, przemieszczanie się, 
wznoszenie to zrealizowane przez 
człowieka marzenie oraz moja inspi-
racja. Obrazy te balansują na pogra-
niczu pejzażu i abstrakcji, są uprosz-
czonym i syntetycznym krajobrazem. 
Wyróżnia je minimalizm kompozycji 
oraz silnie działający kolor nawiązu-
jący do op-artu - mówi Rafał Kapica, 
artysta malarz, a zarazem plakacista 
i grafik.

Zgromadzone na Okęciu płótna 
są swoista pamiątką po lotach, a  ich 
tytuły to odloty i przyloty do takich 
miast jak: Kair, Mombasa, Oslo czy 
Eindhoven. Wizję artystyczną zredu-
kowano do pasów barw. AURE

WARSZAWA 

Malarz, którego inspiruje 
latanie
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ŚRÓDMIEŚCIE. SIEDZĄCY NA KWIETNEJ ŁĄCE UROCZY NIEDŹWIADEK TRZYMAJĄCY W ŁAPACH SŁOIK Z MIODEM, A WOKÓŁ NIEGO 
RÓJ BARWNYCH PSZCZÓŁ - TAK WYGLĄDA NIETYPOWY MURAL, A W ZASADZIE MOZAIKA ZDOBIĄCA OD NIEDAWNA BUDYNEK UL 
PRZY ULICY SOKOŁA. DO JEJ POWSTANIA PRZYCZYNIŁO SIĘ WIELU ZAANGAŻOWANYCH WOLONTARIUSZY.

Powstanie szlak mozaikowy?
- W przyszłym roku też postaramy się 
o dofinansowanie, bo chcemy stworzyć 
następne mozaiki i upiększyć nimi 
bytomskie budynki, sprawić, by stały 
się bardziej kolorowe. Marzy mi się 
stworzenie całego szlaku mozaikowego, 
dzięki któremu odwiedzający nas ludzie 
mogliby zwiedzać miasto - mówi Maria 
Kulawik. 
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Co? Gdzie? Kiedy?
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Prawie 20 lat temu zniszczono nagrobek rodzin 
Pissarek i Soika na zabytkowym Cmentarzu Mater 
Dolorosa. Dzieła dopełniono podczas... odnawiania 
cmentarnego muru. Aż dziw bierze, że od tamtej 
pory nikomu nie przyszło do głowy, żeby podnieść 
i na nowo osadzić przewrócone wówczas tablice epi-
tafijne.

19 lat temu ta sprawa wstrząsnęła mieszkańca-
mi Bytomia. Na nagrobku rodzin Pissarek i Soika, 
znajdującym się na zabytkowym cmentarzu Mater 
Dolorosa przy ul. Piekarskiej, stała piękna rzeźba 
kobiety opłakującej zmarłych. Postać w jednej ręce 
trzymała wieniec, drugą dłoń opierała o tablicę epi-
tafijną, równocześnie kładąc na niej głowę.

Złomiarze barbarzyńcy...

Rzeźba oraz cały nagrobek zostały odnowione 
w roku 2001 dzięki kweście prowadzonej na cmen-
tarzu przez Towarzystwo Miłośników Bytomia oraz 
naszą redakcję. Niestety, odnowiony zabytek cieszył 
oczy bytomian zaledwie 3 lata. W nocy z 7 na 8 
września 2004 roku przepiękną rzeźbę skradziono.

Policja dość szybko ujęła sprawców. Niestety, oka-
zali się nimi pospolici złomiarze, którzy zdążyli roz-

bić rzeźbę młotem, zmiażdżyć ją i sprzedać w skład-
nicy złomu. Pusty w  środku posąg był bowiem 
pokryty z wierzchu cienką warstwą miedzi. Ta kra-
dzież była zapewne największym aktem wandalizmu 
i kulturowego barbarzyństwa w Bytomiu - przy-
najmniej od czasu wyburzenia kamienic przy placu 
Kościuszki. Tyle, że o wyburzeniu kwartału kamie-
nic zdecydowały władze, a rzeźbę zniszczyło trzech 
drobnych kryminalistów.

Przez jakiś czas płyty epitafijne stały oparte 
o cmentarny mur - już bez rzeźby. Obecnie jest jesz-
cze gorzej. Wykonane z grubego granitu płyty leżą 
ziemi, przylegając do powierzchni grobu stroną, na 
której wyryto napisy epitafijne. Nie można więc ich 
przeczytać, nie można również podziwiać granitu, 
z jakiego zostały wykonane tablice. A kamień jest 
wyjątkowej urody - ciemnoszary z odcieniem mala-
chitu.

...i budowniczowie muru

Z archiwalnych zdjęć, które wykonał nieżyjący już 
Czesław Czerwiński, wynika, że to nie złodzieje-
-wandale przewrócili płyty w czasie kradzieży figury 
w roku 2004. Owszem, wyrywając rzeźbę naruszyli 

ich mocowania, ale płyty stały nadal oparte o mur. 
Osoby odwiedzające cmentarz wskazują, że naj-
prawdopodobniej płyty położyli na ziemi robotnicy, 
budujący na zlecenie parafii Świętej Trójcy nowy mur 
cmentarza.

Kilka lat temu akurat w tym miejscu rozebrano 
fragment starego muru i wzniesiono nowy. Tyle, że 
rekonstrukcji tablic epitafijnych na grobie nie prze-
widziano, więc od tamtego czasu po prostu leżą one 
„na glebie”. Jeżeli tak było, to mieliśmy do czynienia 
z wyjątkowym brakiem wrażliwości inwestora i wła-
ściciela cmentarza zarazem.

Księdza Dariusza Grzeszczaka, proboszcza para-
fii pod wezwaniem Świętej Trójcy, do której należy 
cmentarz Mater Dolorosa zapytaliśmy: Czy para-
fia, jako właściciel cmentarza, zamierza zlecić pod-
niesienie i ustawienie tych płyt oraz rekonstrukcję 
pomnika (już bez rzeźby) na grobie rodzin Pissarek 
i Sojka? Jeśli nie, to jaki będzie dalszy los tego grobu 
i leżących tam przewróconych płyt? - W chwili obec-
nej nie mogę udzielić odpowiedzi pytanie, gdyż rada 
ekonomiczna Parafii nie omawiała jeszcze przypad-
ku wskazanego pomnika, tym bardziej nie podejmo-
wała względem niego decyzji - odpowiedział ksiądz 
Grzeszczak. MH

Zabytkowy nagrobek zdewastowany od 20 lat

Stan sprzed 2004 roku
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Tomasz Nowak

W
  tym tureckim mieście odbywał 
się ostatnio Art İstanbul Feshane. 
Bytomianie wraz z Japończykami 
pokazali tam spektakl zainspi-
rowany II częścią „Dziadów” 

Adama Mickiewicza, które w interpretacji dyrektor 
Teatru Anny Piotrowskiej połączono z fragmenta-
mi innych przedstawień. Muzykę opracowali Michał 
Mackiewicz i Aleksandra Piotrowska.

Przygotowania do wydarzenia z konieczności miały 
nietypowy przebieg. W marcu tego roku miały miejsce 
pierwsze spotkania studyjne, a potem oddaleni od sie-
bie o tysiące kilometrów artyści z dwóch kontynentów 
ćwiczyli zdalnie. Na wspólnych próbach z prawdziwego 
zdarzenia spotkali się dopiero w Stambule, ale na pracę 
mieli zaledwie cztery dni. To wystarczyło, ich uświet-
niający otwarcie 10. Asia-Europe Mediations Biennale 
w Stambule zorganizowane w 100. rocznicę powstania 
Państwa Tureckiego oceniono bardzo wysoko.

Teatr Rozbark reprezentowali: Kamil Bończyk, 
Joanna Brodniak, Aleksandra Kępińska, Julia 
Lewandowska, Sabina Letner, Ewa Noras, Anna 
Piotrowska, Katarzyna Zioło, Daniel Zych. Po 

japońskiej stronie tańczyli z kolei: Hiroko Hiruta, 
Mayumi Kon’no, Megumi Iwata (instrumentalistka 
KOTO), Hideo Oiwa. Opieka techniczna, realiza-
torska i reżyseria światła należała do Pawła Murlika, 
a całość kuratorsko wspierał Teatr Yasuyuki Saegusa.

 Przy okazji pobytu w Turcji udało się też nawią-
zać relacje partnerskie i  artystyczne z  teatrem 

Feyman Kültür Merkezi-Feyk Sahne. Razem jego 
aktorami, tancerzami oraz performerami w azjatyc-
kiej części miasta zorganizowano warsztaty. W trwa-
jącej sześć godzin sesji aktorzy z Feyk Sahne mogli 
poznać metody pracy z  improwizacją autorstwa 
Anny Piotrowskiej i techniki pantomimy Mateusza 
Kowalskiego.  ■

Tancerze z Rozbarku 
i Japonii tańczyli w Stambule

Artyści z Bytomia i Japonii mieli tylko cztery dni na wspólne próby
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OPERA ŚLĄSKA

Niedziela 19 listopada, godz. 18: 
Wracamy do gry. Gala otwarcia 
sceny.

TEATR ROZBARK

Wtorek 14 listopada, godz. 
19: „Valeska Valeska Valeska 
Valeska” - Fundacja Performa. 
Spektakl grany w ramach Sieci Scen 
Prezentacyjnych.

BYTOMSKIE CENTRUM KULTURY

Poniedziałek 13 listopada, godz. 
17.30: Spotkanie z Izabellą 
Wójcik-Kühnel, dr Aleksandrą 
Musil-Podgórniak oraz Markiem 
Wojcikiem zapowiadające wydanie 
książki „Życie dla sztuki Franza 
Landsbergera”. 
Piątek 17 listopada, godz. 17.30: 
Spotkanie autorskie z Anną 
Dudzińską, autorką książki „Dubaj. 
Miasto innych ludzi”.
Sobota 18 listopada, godz. 10: 
Vito Bambino - koncert promujący 
studyjny album  „Pracownia“.
Niedziela 19 listopada, godz. 19: 
Koncert duetu Yumi Ito & Szymon 
Mika.

BECEKINO

13 - 16 listopada, godz. 17 oraz 17- 
23 listopada, godz. 15.15: „Kajtek 
czarodziej” (dla dzieci, fantasy, prod. 
Polska).+++FOTO
13 - 16 listopada, godz. 17.15: 
„Prawdziwi ludzie” (dokumentalny, 
prod. Polska).
13 - 16 listopada, godz. 19.15: 
„Siostrzeństwo świętej sauny” 
(dokumentalny, prod. Estonia/
Francja/Islandia),
13 - 16 listopada, godz. 19.30: 
„Porwany” (dramat historyczny, 
prod. Włochy/Francja/Niemcy).
17- 23 listopada, godz. 
17.15: „Dziwne ścieżki życia” 
(krótkometrażowy, prod. Hiszpania).
17- 23 listopada, godz. 18.30 
i 20.15: „Niewierni w Paryżu” (reż. 
Woody Allen, prod. USA).
17- 23 listopada, godz. 19: 
„Osobliwości sycylijskie” 
(biograficzny, prod. Włochy).
Sobota 18 listopada, godz. 17: 
„Alicja w miastach” (dramat; RFN, 
1974; reż. Wim Wenders).
Niedziela 19 listopada, godz. 17: 
„Amerykański przyjaciel” (dramat 
kryminalny, prod. Francja/RFN, 
1977; reż.: Wim Wenders).

CENTRUM KULTURY KAROLINKA 
(RADZIONKÓW)

Poniedziałek 13 listopada, godz. 17 
i 20: „Pociechy” - program Kabaretu 
Hrabi.
Sobota 18 listopada, godz. 16: 
Projekcja filmu „Pati i klątwa 
Posejdona”. Godz. 18.30: Projekcja 
filmu „Chłopi”.
Niedziela 19 listopada, godz. 15 
i 18.30: „Goło i wesoło” - spektakl 
teatralny. MH

TAKIEGO ARTYSTYCZNEGO PRZEDSIĘWZIĘCIA BYTOMSKI TEATR TAŃCA I RUCHU ROZBARK JESZCZE 
NIE DOŚWIADCZYŁ. JEGO CZŁONKOWIE WSPÓLNIE Z JAPOŃSKIMI TANCERZAMI BUTOH MMAC 
ZAPREZENTOWALI SIĘ W STAMBULE.
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Zdarzyło 
się kiedyś 

w Bytomiu

HISTORIA

Marcin Hałaś

G
rób  nadburmis t r za 
Georga Brüninga na 
Cmenta r zu  Mate r 
Dolorosa zlikwidowano 
w 1981 roku, aby w tym 

samym miejscu przeprowadzić nowy 
pochówek osoby zmarłej w  tamtym 
właśnie roku. Wtedy zarządca cmenta-
rza uznał, że skoro nikt już nie opłaca 
miejsca grobowego, to można je sprze-
dać/przekazać nowym „najemcom”. 
Bez żadnej wrażliwości historycznej, 
a być może również bez znajomości 
historii Bytomia.

Właścicielem cmentarza Mater 
Dolorosa jest parafia pw. Świętej 
Trójcy. W 1981 roku jej proboszczem 
był ks. Reinhold Karol Gordzielik. 
Odnotowujemy to nie bez przyczyny, 
bo jak pisał jeden z najlepszych publi-
cystów podejmujących sprawy Śląska, 
nieżyjący już Michał Smolorz: „W 
czasach PRL-u zlikwidowano wiele 
grobów zasłużonych Górnoślązaków. 
I nie zrobili tego komuniści! Dokonało 
się to na katolickich cmentarzach pod 
rządami śląskich farorzy!”

W ten sposób po grobie nadbur-
mistrza nie pozostał ślad. Ale... 
W  2004 roku przeprowadziłem 
kwerendę w  księgach cmentar-
nych. Okazało się, że nadal istnie-
je grób dwojga dzieci Brüninga: 
Hansa i  Marii oraz jego żony 
Dorothei . Dorothea (Dorota) 
Brüning po II wojnie światowej 
pozostała w Bytomiu. W publika-
cjach pojawiała się informacja, że 
żyła w biedzie, mieszkała w dawnej 
willi Brüningów przy obecnej Alei 
Legionów, tam pozostawiono jej 
dwa pokoje od podwórza i  że tam 
też umarła.

Pamięć odzyskana

W każdym razie w 1950 roku Dorotę 
Brüning pochowano nie w  gro-
bowcu jej męża, ale w  grobie dzie-
ci. Postawiłem hipotezę, że to było 
łatwiejsze (i tańsze) niż otwieranie 
wielkiej krypty okazałego grobowca. 
Potem grób Doroty zarósł chwasta-
mi, stał się niewidoczny, dzięki czemu 
uniknął zniszczenia. Nie było na nim 
żadnej tabliczki, ani krzyża.

W 2004 roku obchodzono jubi-
leusz 750-lecia Bytomia. Z tej okazji 
na grobie Doroty postawiono tablicę 
pamiątkową poświęconą Georgowi 
Brüningowi. Powstał problem: czy 
napis powinien być po polsku, czy po 
niemiecku, a może w dwóch językach 
naraz? Wybrano salomonowe wyjście 

- napis „In memoriam” jest po łaci-
nie. Miastem rządziła wówczas lewi-
ca. Na tablicy - przy pełnej aproba-
cie miejskiego konserwatora zabyt-
ków - nie umieszczono znaku krzyża, 
chociaż wiadomo było z przekazów 
historycznych, że Brüning był gorli-
wym katolikiem. Krzyż „doprawiono” 
dopiero po kilku latach, już za rządów 
prezydenta Piotra Koja z Platformy 
Obywatelskiej.

Pozostaje odpowiedź na pytanie: 
dlaczego na Mater Dolorosa zlikwi-
dowano grób najbardziej zasłużone-
go dla miasta nadburmistrza Georga 
Bruninga, który sprawował urząd 
rekordowo długo, bo przez 36 lata? 
Tymczasem w  tej samej alei oca-
lały groby jego następców: Alfreda 
Stephana i  Afolfa Knackrika. - 
Rozmawiałem na ten temat z nieży-
jącym już zarządcą cmentarza panem 
Matejczykiem - mówi prof. Piotr 
Obrączka, autor książki „O nadbur-
mistrzu Brüningu i  inne szkice”. - 
Matejczyk mówił, że grobowiec był 
nieopłacony i bardzo zaniedbany. Inna 
sprawa, że Matejczyk nie wiedział 
w ogóle kim był Brüning. W tamtych 
latach świadomość niemieckiej historii 
Bytomia praktycznie nie istniała.

Tablica jak wyrzut 

sumienia?

Nota bene w  latach 70. i  80 XX 
wieku pod nowe pochówki przezna-
czono wiele grobowców, znajdują-
cych się w pobliżu miejsca pochówku 
Brüninga. Na Mater Dolorosa zlikwi-
dowano również groby innych osób 
zasłużonych dla Bytomia i Górnego 
Śląska. Nie przetrwały do dziś 
nagrobki założyciela konserwatorium 
muzycznego Tomasa Cieplika oraz 

budowniczego wielu kościołów archi-
tekta Paula Jackischa. Już po 2000 roku 
nie podjęto pomysłu wmurowania na 
cmentarzu tablicy z nazwiskami wybit-
nych osób, które były tam pochowane. 
Może dlatego, że taka tablica byłaby 
swoistym wyrzutem sumienia dla „ślą-
skich farorzy”?

Co, ciekawe w  rozlicznych pol-
skich publikacjach poświęconych 
Brüningowi nie pojawiło się żadne 
zdjęcie jego zlikwidowanego w 1981 
roku nagrobka, chociaż np. Piotr 
Obrączka dotarł do zdjęć z pogrze-
bu nadburmistrza w  roku 1932. - 
Spotkałem się z tylko jedną, amatorską 
fotografią grobu Brüninga, wykonaną 
w latach 50. - mówi prof. Obrączka. - 
Została ona opublikowana w jednym 
z ukazujących się w Niemczech pism 
śląskich ziomkostw. Jest ona niewyraź-
na, ale widać, że grób już wówczas był 
zaniedbany.

A może wśród domowych pamiątek 
posiada takie zdjęcie któryś z naszych 
Czytelników? Jeśli tak - prosimy 
o kontakt z redakcją. To byłoby cenne 
znalezisko dla historycznej ikonografii 
Bytomia. ■

Zasłużony nadburmistrz 
pozbawiony grobu

Tablica pamięci nadburmistrza na 
cmentarzu Mater Dolorosa

Georg Brüning z żoną Dorotheą
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11 lat temu
Historyczny moment dla Bytomia, 
który zyskał okno na świat. Po latach 
oczekiwań, wytyczania różnych pla-
nów i protestach przeciwko nim nasze 
miasto zostało połączone z autostra-
dą. Konkretnie z autostradą A1 bie-
gnącą z  południa na północ Polski. 
Bytomski węzeł autostradowy powstał 
pomiędzy tym w  Maciejowicach, 
a Pyrzowicach, a wjazd na niego zlo-
kalizowano na rondzie w ciągu ulicy 
Strzelców Bytomskich.Dziś nosi ono 
imię Solidarności.

21 lat temu

Po raz pierwszy w  bezpośrednich 
wyborach zdecydowaliśmy, kto będzie 
prezydentem naszego miasta. Do dru-
giej tury głosowania weszli dotąd urzę-
dujący Krzysztof Wójcik z  Sojuszu 
Lewicy Demokratycznej oraz Janusz 
Paczocha z Porozumienia dla Bytomia. 
Rywalizacja była niezwykle zacięta, 
a  kampania bardzo ostra, bo zmie-
rzyło się dwóch odwiecznych rywali. 
O zaledwie 459 głosów Wójcik okazał 
się lepszy od swego przeciwnika i to on 
utrzymał władzę.

31 lat temu
Poważne kłopoty finansowe, jak 
w tamtych latach cała służba zdro-
wia, przeżywało bytomskie pogoto-
wie ratunkowe. Karetki już w listo-
padzie wyjeździły przysługujący 
im limit kilometrów, budynek był 
w  katastrofalnym stanie technicz-
nym, a pieniędzy na remont się nie 
spodziewano w najbliższych latach. 
Nawet z  jednakowymi ubraniami 
dla personelu był kłopot. W efekcie 
pielęgniarki i lekarze nosili fartuchy 
w innych kolorach.  TN

O GEORGU BRÜNINGU - NAJBARDZIEJ ZASŁUŻONYM SAMORZĄDOWCÓW W DZIEJACH BYTOMIA POWSTAŁO 
JUŻ KILKA PUBLIKACJI. WIĘKSZOŚĆ KOŃCZY SIĘ NA DACIE JEGO POGRZEBU. TYMCZASEM POŚMIERTNA 
HISTORIA BRÜNINGA, A WŁAŚCIWIE JEGO GROBU, JEST TYLEŻ DRAMATYCZNA, CO PRZYGNĘBIAJĄCA.

W czasach  

PRL-u 

zlikwidowano 

wiele grobów zasłużonych 

Górnoślązaków. I nie zrobili 

tego komuniści! Dokonało 

się to na katolickich 

cmentarzach pod rządami 

śląskich farorzy!

W tym miejscu do 1981 roku znajdował się grób Georga Brüninga
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Tomasz Nowak

W
szystko dzięki realizowane-
mu przez szereg firm pry-
watnych oraz przez fundacje 
Ogólnopolskiemu Programowi 

Polska Stolica Recyklingu. Jest on skoncentro-
wany na problemach ochrony środowiska natu-
ralnego i towarzyszy takim innym popularnym 
i sprawdzającym się przedsięwzięciom proeko-
logicznym, jak Elektryczne Śmieci i EKOzwroty. 
Pomysłodawcom chodzi o  to, by propagować 
wciąż mało znane i niestety jeszcze rzadziej sto-
sowane zasady prawidłowego postępowania ze 
zużytym sprzętem elektrycznym i elektronicz-
nym.

Poza tym Program w atrakcyjnej formie przy-
bliża sposób funkcjonowania gospodarki obiegu 
zamkniętego. Te zaś mają kolosalne znaczenie 
nie tylko dla nas, ale przede wszystkim dla przy-
szłych pokoleń: - Zwracając przedmioty na rynek, 
działamy na rzecz gospodarki obiegu zamknięte-
go chroniąc w ten sposób kluczowe zasoby jak 
wodę. Szacuje się, że do wyprodukowania jednej 
koszulki zużywa się 2700 litrów wody, co wystar-
czyłoby jednemu człowiekowi do przeżycia przez 
2,5 roku - mówi Kinga Rodkiewicz z Fundacji 
Odzyskaj Środowisko.

Zacznij od porządków

Jak zatem działać proekologicznie i jednocześnie 
wesprzeć nasze szkoły? Każdy z nas co jakiś czas 
robi w domu, piwnicy, czy też garażu generalne 
porządki, pozbywając się od dawna zalegających 
tam i jedynie łapiących kurz rzeczy, których i tak 
już nigdy nie wykorzystamy. Chodzi  o niemodne 
już, czy też za małe, bądź za duże (w większości 
przypadków to pierwsze) ubrania i buty, prze-
czytane dawno książki, artykuły dziecięce, zużyte 

sprzęty elektryczne oraz elektroniczne, a także 
dziesiątki innych rzeczy.Według nas są one już 
bezużyteczne, ale jak się okazuje, to nieprawda.

Z reguły w takich sytuacjach działamy rady-
kalnie i  po linii najmniejszego oporu i  chcąc 
szybko zapewnić sobie porządek oraz uwol-
nić przestrzeń po prostu wyrzucamy to wszyst-
ko na śmietnik (zakładamy, że chociaż zgodnie 
z zasadami segregacji odpadów do odpowiednich 
pojemników). Ale przecież możemy dać tym rze-

czom drugie życie. To proste i naprawdę nie zaj-
mujące wiele czasu. Trzeba je najpierw posegre-
gować, a później włożyć do dowolnego opakowa-
nia, które zapewne  znajdziemy w domu.

Nadaj paczkę i wpisz kod

Następnie wchodzimy na aplikację InPost lub 
na stronę www.inpost.pl i  wybieramy usługę 
EKOzwrot. W polu imię i nazwisko wpisujemy 

kod instytucji, której chcemy pomóc. W naszym 
przypadku to dwie biorące udział w  proeko-
logicznym przedsięwzięciu szkoły z Bytomia: 
Szkoła Podstawowa nr 47 przy ulicy Kościuszki 
w Stolarzowicach oraz Szkoła Podstawowa nr 3 
przy ul. Strażackiej w Śródmieściu.

Dzięki nam mają one wielką szansę na zdoby-
cie nagrody głównej wynoszącej 50 tys. zł. lub też 
wywalczenie innych cennych nagród. My nada-
jemy paczkę w najbliższym paczkomacie, a na 
koncie wybranej przez nas placówki pojawiają się 
punkty. Im ich więcej, tym oczywiście szansa na 
pieniądze większa.

Wszyscy wygrywamy

Jak podkreślają organizatorzy akcji jest ona o tyle 
cenna, że wygranymi są w jej wypadku wszyscy: 
my zyskujemy porządek, szkoły fundusze, a nie-
potrzebne już nam, ale wciąż będące w dobrej 
jakości rzeczy trafią do osób, które jeszcze z nich 
skorzystają.

Najbardziej zyskuje zatem środowisko natu-
ralne, bo nie czerpiemy niepotrzebnie z  jego 
ograniczonych przecież zasobów. Co warte szcze-
gólnego podkreślenia przedmioty, które nie będą 
mogły być zwrócone na rynek lub przekazane na 
cele dobroczynne trafią do recyklingu., a to ozna-
cza, że będą spożytkowane w jeszcze inny, ale tez 
korzystny dla środowiska naturalnego sposób. 
Naprawdę nic się zatem nie zmarnuje. I o to wła-
śnie chodzi. ■

Jak zrobić EKOzwrot i przy okazji 
pomóc naszym szkołom?

Zrób porządki, ale nie wyrzucaj starych ubrań. Daj im drugie życie i pomóż naszym szkołom 
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Aleksandra Giczewska

Sezon na dynię powoli przemija, 
więc póki ich kolorowe kształty zdobią 
stragany, warto wykorzystać to warzywo 
w kuchni. Wybierz aromatyczną dynię 
hokkaido, która połączy siły z czerwo-
ną soczewicą, tworząc rozgrzewający 
i pełen smaku krem. To idealną propo-
zycja na chłodne jesienne wieczory.

Rozgrzej piekarnik do 200 stopni. 
Oczyść dynię Hokaido, usuń nasiona 
i pokrój ją na kawałki. Rozłóż kawałki 
dyni na blasze do pieczenia. Obierz ząbki 
czosnku i dodaj do kawałków dyni. Skrop 
oliwą i delikatnie wymieszaj, aby wszyst-
ko było równomiernie pokryte. Piecz 
dynię w  rozgrzanym piekarniku przez 

około 30-40 minut lub do momentu, gdy 
miąższ stanie się miękki i lekko zrumie-
niony. Po upieczeniu dyni, zblenduj ją 
z mleczkiem kokosowym. Przełóż dynio-
wy krem do bulionu, dodaj soczewicę 
i gotuj przez około pół godziny, miesza-
jąc co jakiś czas. Kiedy soczewica w zupie 
będzie już miękka, ponownie wszystko 
zblenduj i przypraw według uznania solą, 
pieprzem i chilli jalapeno. Podawaj gorą-
cą zupę z grzankami lub groszkiem pty-
siowym oraz nasionami dyni. 

 
Wskazówki:
•  Możesz użyć innej odmiany jadalnej 

dyni, ale dynia hokkaido będzie naj-
wygodniejszym wyborem, bo nie trze-
ba obierać jej ze skórki. 

•  Jeśli masz w  domu świeże zioła 
w doniczce, to warto zapiec je z dynią 
w piekarniku. Ja dodałam tymianku 
i rozmarynu.

•  Możesz użyć innej ostrej suszonej 
papryki, np. cayenne. Ja lubię jalapeno, 
bo ma optymalny smak i przyjemną 
pikantność, która nie zaburza pozosta-
łych smaków.

•  Zupę można zagęścić też ziemniakami, 
pomijając wtedy soczewicę.

Więcej wskazówek  
oraz prostych, szybkich i tanich 
przepisów znajdziecie na moim  
profilu w serwisie  
Instagram: @olkafasolkaa.     

Zupa krem Z piecZonej dyni

•  Dynia hokkaido (1 szt., 
średniej wielkości);

•  Czosnek (3 ząbki);
•  Oliwa (odrobina do 

skropienia dyni);
•  Soczewica czerwona (ok. 

200 g);
•  Bulion (ok. 2 litry)
•  Mleczko kokosowe lub 

śmietanka do zup (200 ml);
•  Przyprawy: sól, pieprz, 

suszone chilli jalapeno. 

Składniki:

OLKA FASOLKA GOTUJE

BYTOM. CHCESZ SIĘ POZBYĆ NIEPOTRZEBNYCH UBRAŃ, KSIĄŻEK, BUTÓW, CZY SPRZĘTÓW ZALEGAJĄCYCH W SZAFACH? NIE 
WYRZUCAJ ICH NA ŚMIETNIK! JEŚLI ODDASZ JE ZA POMOCĄ USŁUGI EKOZWROTY, TO POMOŻESZ DWÓM BYTOMSKIM SZKOŁOM 
PODSTAWOWYM. TY NIC NIE WYDASZ, A ONE MOGĄ ZAROBIĆ NAWET 50 TYSIĘCY ZŁOTYCH!

Pamiętaj! Kody szkół z Bytomia, które 
należy wpisać podczas nadawania 
paczki, to: Szkoła Podstawowa nr 47 
- BYT1567, Szkoła Podstawowa nr 3 - 
BYT2345. Dzięki temu to one dostaną 
punkty.
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15www.zyciebytomskie.pl 13 listopada 2023 ROZRYWKOWE ŻYCIE

Tomasz Nowak

R
oz casu pisołech Wom ło wieprzkach. Jak 
godocie po naszymu, to z  tym wyrazym 
musicie dować pozór, bo łon mo dwa zna-
czynia i  to fest inaksze: agrest i  świnie. 
Takich wyrazów - cołkym jednakich, abo 

fest podanych na siebie, ale co inkszego znaczoncych - 
momy w ślonskym doś pora. Weźcie tako ruła. To nic 
innego, jak rura, ale raczej taka krótka, bo dłuższa, na 
przykład - rura wodociągowa, to juz lajtontg. Ale kedy 
powiycie komuś: „ale mos ruła”, to może to zrozumieć 
na dwa sposoby: „ale masz rurę”, albo „ale jesteś powol-
ny”, bo mieć ruła, to właśnie robić wszystko pomału, 
choby ślimok, abo inkszy żółw. Przeciwiyństwym tego 
jest uwijać sie, robić coś drapko, abo wartko. Jak myśle-
liście, co z rułom my juz skońcyli, toście źle myśleli. Bo 
przeca momy jesce bratruła, czyli piekarnik. I coś Wom 

powiym: jak niy jedliście kołoca upieconego w bratrurze 
z takigo starego pieca na wongel, to niywiela wiycie ło 
kuchynnych rozkoszach. I co gorsza, mocie małe szanse, 
coby to zmiynić. Bo fto dzisioj jesce mo piec na wongel 
z bratrułom?  

Dowomy juz pokój z tom rułom i bierymy sie za podzim. 
Podzim momy akurat teroz, bo to nic innego, jak jesień. Jest 
tyz taki wyraz jak podzimki, ale łon niy mo nic wspólnego 
z podzimym. Podzimki możecie srywać, nojlepi we swojym 
łogródku, na wiosna, bo to truskawki. Ja, jo wiym, powiy-
cie mi, że we markecie idzie dostać podzimki nawet bez 
podzim i bez zima. No, ale niy róbcie mie za bozna, bo to 
niy som richtich podzimki, ino take sztucne, nafoluwane 
chymiom. Dzisioj je kupicie (a tonie niy som), a na drugi 
dziyń wyciepniecie do hasioka, bo juz bydom spleśniale. Ło 
tym, co niy majom smaku podzimek ani niy godomy.

Na pewno słyszeliście tyz ło szolce, co to niby miała stoć 
we antryju na byfyju w takym jedynym gupiym i niypraw-
dziwym zdaniu, ftore ftoś powtorzo, jak chce pokozać, co 

poradzi coś po naszymu. Szolka to filiżanka. To 
możno  szola to bydzie duża filiżanka? A kaj tam. 

Szola to winda, ftorom grubiorze 
sjyzdzajom na dół i  potym po 
szychcie jadom nazod na wiy-
rch.

Uważejcie tyz z  wyrazami 
cug i ancug. Tyn pierwszy ozna-

cza pociąg. Drugi zaś nie jest 
określeniem pociągu pospieszne-

go, co mogłoby się wydawać. Ancug 
to garnitur. Łączy je ino to, że idzie jechać 

w cugu w ancugu. 
A majom coś wspólnego podane na siebie wyrazy fele 

i frele? Chyba ino to, co frele mogom łazić po felach, ale dlo 
swojigo bezpieczyństwa niy powinny, bo jesce je cug sztuch-
nie, a łon nigdy niy mo ruły i  jedzie wartko. Bo frele to 
dziewczyny, takie nastolatki, a fele to podkłady kolejowe. ■

Ta szolka jest z gruby, a na grubie jest szola

Baran
W tym tygodniu zaplanuj dokładnie 
to, co chcesz zrobić. Dzięki dobrej 
organizacji uda Ci się dokończyć 

wszystkie zaległe sprawy. Przestań koncentrować 
się na swoich słabościach, ponieważ masz wiele 
mocnych cech, które zauważają inni i dzięki którym 
osiągniesz sukces w tym tygodniu. 

Byk
Zwróć szczególną uwagę na swoje 
interesy w tym tygodniu. Nie wchodź 
z nikim w spory, ponieważ nadchodzący 

tydzień nie sprzyja konfliktom. Bądź wyrozumiały 
w kontaktach partnerskich, ponieważ wyjdą na 
wierzch długo skrywane tajemnice oraz obawy.

Bliźnięta
To będzie tydzień pełen trudnych 
i poważnych rozmów. Spotkasz 
kogoś, do kogo czujesz urazę i żal. 

Ta konfrontacja jest Ci potrzebna, dzięki temu 
zrozumiesz pewne niewyjaśnione kwestie. Mimo 
licznych wyzwań jakim będziesz musiał sprostać 
w tym tygodniu, będzie towarzyszyć Ci spokój.

Rak
Wiele wyzwań czeka Cię w tym 
tygodniu. Nie obawiaj się przyznać do 
niewiedzy, ponieważ dzięki dobrym 

radom uda Ci się sprostać wielu zadaniom. 
Osoba, której od dawna nie widziałeś, złoży Ci 
niespodziewaną wizytę.

Lew
Wiele poważnych zdarzeń czeka Cię 
w pracy w bieżącym tygodniu. Gwiazdy 
zapowiadają wiele pięknych chwil, 

których się nie spodziewasz. Nie przeceniaj swoich 
sił w najbliższych dniach. Pamiętaj, że odpoczynek 
jest ważną częścią życia, dzięki której zyskujemy 
nowe siły i energię.

Panna
Twoje relacje z bliskimi osobami zostaną 
wystawione na próbę. Będziesz w tym 
tygodniu wyjątkowo zajęty, co odbije się 

na wielu bliskich osobach. Postaraj się jednak dobrze 
gospodarować czasem, dzięki czemu sprostasz 
obowiązkom zawodowym oraz rodzinnym. 

Waga
Nabierz więcej dystansu do 
obowiązków zawodowych, ponieważ 
ktoś z bliskiego otoczenia jest 

spragniony Twojej obecności. Pogoda będzie 
sprzyjać aktywności na świeżym powietrzu, 
postaraj się więcej ruszać i jednocześnie spędzać 
czas z przyjaciółmi.

Skorpion
Początek tygodnia będzie pełen emocji 
i nieprzewidywalnych przygód. Tak 
samo będzie w miłości — zdarzy się coś, 

czego zupełnie się nie spodziewasz. Najbliższe dni 
będą zaskakujące i pełne pozytywnej energii. Nie 
bój się zaryzykować i posłuchaj swojej intuicji.

Strzelec
W końcu dojdzie do spotkania z osobą 
z którą od dawna próbowałeś się umówić. 
Bądź opanowany i skup się na tym, 

co chciałeś przekazać. Nie pielęgnuj dawnej urazy 
i spróbuj zacząć wszystko od początku. Pod koniec 
tygodnia weźmiesz udział w ważnej imprezie firmowej. 

Koziorożec
Zwróć większą uwagę na osoby 
z Twojego otoczenia, ponieważ ktoś 
od dawna potrzebuje pomocy. Dzięki 

Twojemu zaangażowaniu, uda się załatwić coś, co 
od dawna było czyimś utrapieniem. Koziorożce 
w związkach muszą bardziej się postarać i powinny 
wykrzesać z siebie więcej zrozumienia. 

Wodnik
Ktoś z bliskiego otoczenia będzie 
próbować wytrącić Cię z równowagi. 
Dzięki wewnętrznemu spokojowi, który 

będzie Ci towarzyszyć od początku tygodnia, uda 
Ci się załatwić wszystkie sprawy urzędowe oraz 
zażegnać wszystkie konflikty.

Ryby
Nie podejmuj za szybko decyzji 
związanych z wielkimi zakupami. 
Przemyśl, czy bieżący tydzień jest 

odpowiednim momentem. Wszelkie inwestycje 
skonsultuj z kimś bliskim, w tym tygodniu będziesz 
pełen emocji, które nie zawsze są dobrym doradcą. 
W tym tygodniu ktoś zaprosi Cię w daleką podróż.

Sudoku na 
dobry dzień

Horoskop na tydzień

Tomasz po naszymuRysunki Marka Wójcickiego

W szpitalu leży facet z  ciężki-
mi poparzeniami niemalże całego 
ciała.
W trakcie obchodu pyta lekarza:
– Wśród leków, które dostaję, jest 
viagra, tak się zastanawiam, po co?
– Żeby się panu kołdra do brzucha 
nie przyklejała.

- Jak Pani udało się w  dobrym 
zdrowiu dożyć setnych urodzin?!
- Raz w roku robię sobie alkoholo-
wą terapię szokową...

- Ile Pani wypija tego dnia alko-
holu?
- Tego dnia nie piję!

Przychodzi baba do lekarza:
- Co Panią najbardziej boli?
- Zachowanie mojego męża, ale 
przychodzę z powodu wątroby...

Jasiu mówi do kolegi:
- Moja siostra to ma szczęście.
- Dlaczego?
- Była na prywatce i  tam grali 
w  taką grę, że każdy chłopiec 
musiał pocałować dziewczynę lub 
dać jej tabliczkę czekolady.
- I co?
- Przyniosła dwanaście tabliczek...

Na wesoło

Szolka to niy ma mało szola

eprasa.pl 35031bf9e4
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KUPON

45

Nagrodą za prawidłowe rozwiązanie krzyżówki jest 
talon wartości 50 zł  na usługi, 

które oferuje Gabinet Kosmetyczny Classic. 
Rozwiązania krzyżówki prosimy 

przesłać na adres redakcji 
41-902 Bytom, Rynek 19

Z dopiskiem: wyrażam zgodę na publikację danych osobowych  
(imienia i nazwiska) w tygodniku Życie Bytomskie.

GABINET KOSMETYCZNY CLASSIC
Katarzyna Król, ul. Murarska 1/1 Bytom, 

Tel. 797 279 560

Oferujemy szeroki zakres  

usług kosmetycznych.  

Stylizację brwi i rzęs. 

Stylizację paznokci. Pedicure. Makijaż.
Nagrodę za prawidłowe rozwiązania krzyżówki nr 41 

otrzymuje Pani Monika Siedlik. Gratulujemy!

eprasa.pl 35031bf9e4
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Czy w Twojej rodzinie jest 

problem z alkoholem?

Przyjdź, pomożemy Ci.
Bytomskie Stowarzyszenie Rodzin 

Abstynenckich „Odrodzenie".

Zapraszamy codziennie  

od poniedziałku do niedzieli  
w godz. 17.00-19.00,
ul. Wrocławska 5/13,  

tel. kont. 32/280 60 00. 

OGŁOSZENIA
USŁUGI

 

CYKLINIARSKIE.  Układan ie . 
32/282-58-07, 501-604-735.
ŚWIADECTWA energetyczne. 606-
307-123.
ELEKTRYK 662-721-765.
KOSZENIE- wycinka i skracanie 
drzew oraz opróżnianie mieszkań i 
piwnic. 607-219-491.
0 zł dojazd w centrum Bytomia. Na-
prawa sprzętu AGD. Umiarkowane 
ceny. 791-268-219.
MALOWANIE, tapetowanie, gładzie, 
kafelkowanie. 798-579-256.
DROBNE prace ogrodniczo-porząd-
kowe. 880-024-633.
ANTENY sat, tv, domofony. NEON 
604-231-094.
REMONT łazienki -kompleksowo. 
Tel. 507-055-024.
MALOWANIE, tapetowanie, gładzie, 
panele. 668-49-31-39, 32/281-10-
13.

KUPNO/SPRZEDAŻ
 

DREWNO opałowe, 300 zł/m3. 
736-071-946.

NIERUCHOMOŚCI
 

KUPIMY: dom, mieszkanie, kamie-
nicę, udziały w nieruchomościach, z 
dożywociem lub służebnością, skom-
plikowany stan prawny, spółdzielcze 
lokatorskie, zadłużone, z komorni-
kiem i inne. Tel. 518-559-443.
SZUKAM mieszkania do 40 m2 z 
ogrzewaniem miejskim. 504-999-
458. 
DO WYNAJĘCIA 40 m2, 2-pokojo-
we, kuchnia, łazienka, umeblowane, 
CO. 32/286-77-51.

MOTORYZACJA
 

AUTOSKUP. Płacimy gotówką. Naj-
lepsze ceny, dojazd. 515-274-430, 
602-871-305.
AUTOHANDEL. Kupię każdy samo-
chód osobowy, dostawczy. 509-796-
001, 798-835-341.
AUTOZŁOMOWANIE. 515-274-
430.

RÓŻNE
 

BESKIDY tradycyjne święta Boże-
go Narodzenia. Swojskie wędliny i 
wypieki. Możliwość dowozu. 501-
642-492.

FINANSE
 

POŻYCZKA, szybka. Dojazd. 780-
116-672.

Śląskie Centrum  
Medycyny Sądowej 

w Bytomiu przy  
ul. Piekarskiej 103 

665 100 353  
www.scms.com.pl

Oferujemy pełną gamę badań 

histopatologicznych i cytologicznych:

Badania immunohistochemiczne.•	

Cytologiczne z materiału dostarczonego – •	
cytologia ginekologiczna, materiał z biopsji.

Cytologiczne z wykonaniem biopsji •	
aspiracyjnej cienkoigłowej pod kontrolą USG.

Możliwość uzyskania wyniku w dniu badania.•	

Pełny zakres badań w dziedzinie medycyny •	
sądowej oraz szeroki zakres opiniowania 

medyczno-sądowego w sprawach karnych 

oraz cywilnych.
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GABINET UROLOGICZNY+USG

lek. Jan Wilczek
specjalista urolog

Przyjmuje w środy 15.30-18.00
ul. Podgórna 9

Tel. 32/282-83-38, 601-411-806
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• przy ul. Karola Miarki 27 m 5 o powierzchni użytkowej 39,00m² 
 Cena wywoławcza: 109.000,00 zł; Wadium: 10.900,00 zł 

• przy ul. Wrocławskiej 45 m 29 o powierzchni użytkowej 52,20m²  
Cena wywoławcza: 179.000,00 zł; Wadium: 17.900,00 zł 

• przy ul. Wrocławskiej 54A m 7 o powierzchni użytkowej 48,90m²  
Cena wywoławcza: 169.000,00 zł; Wadium: 16.900,00 zł 

 

Termin przetargu: 28.11.2023 r.  

Ogłoszenie o sprzedaży zamieszczone jest na stronie internetowej www.smcentrum.bytom.pl  

w zakładce Ogłoszenia-Przetargi. 

OGŁOSZENIE 
Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej „CENTRUM” 

w Bytomiu 41-902 z siedzibąprzy ul. Łużyckiej 12

ogłasza przetarg  nieograniczony na sprzedaż  niżej wymienionych lokali mieszkalnych w Bytomiu:
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ważne 
telefony

Pogotowie ratunkowe 999

Pogotowie ratunkowe
w Radzionkowie 32/281-44-44

Policja 997, 112, 32/ 3888-200

Straż pożarna 998, 32/ 388-76-00
sekretariat: 32/ 388-76-20

Dyżurny Straży Miejskiej
986, 32/ 281-18-24
(przez całą dobę)
skargi sms 726-466-100 

(tylko dla osób głuchoniemych)

Zgłaszanie awarii wodociągów
i sieci kanalizacyjnej 994 
(połączenie bezpłatne)

Miejski Zarząd Dróg i Mostów  
32/ 396-97-01

Bytomskie Przedsiębiorstwo
Komunalne 32/ 396-71-00

Powiatowa Stacja Sanitarno
– Epidemiologiczna
ul. Moniuszki 25, 41-902 Bytom
tel. 32 397-66-66
fax. 32 397-66-00
poniedziałek – piątek 7.30 – 15.05

Powiatowe Centrum
Zarządzania Kryzysowego  
32/ 388-76-15

POGOTOWIA:
Gazowe 992, 32/ 398-50-00
Energetyczne 991, 32/ 303-09-91
Wodno-kanalizacyjne  
32/ 396-71-74 (połączenie bez-
płatne) i 32/ 396-71-05

Telefon zaufania AA we wtorki,
środy, czwartki w godz. 17.30-
19.30 32/ 280-60-00

Skład: Paweł Przygodziński (EMILDESIGN)
Druk: Polska Press Sp. z o.o.
Prenumerata realizowana przez RUCH S.A. Zamówienia na prenumeratę można składać bezpośrednio na stronie  
www.prenumerata.ruch.com.pl Ewentualne pytania prosimy kierować na adres e-mail: prenumerata@ruch.com.pl lub kontaktując 
się z Telefonicznym Biurem Obsługi Klienta pod numerem: 801-800-803 lub 22/717-59-59 czynnew godzinach 7.00–18.00. Koszt 
połączenia wg taryfy operatora.
Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada, materiałów niezamówionych nie zwraca, zastrzegając sobie prawo do ich adiustacji i skrótów.

Tygodnik lokalny ukazujący się w Bytomiu i Radzionkowie.
Wydawca: Życie Bytomskie Sp. z o.o. (nr KRS 0000 49 0060)

Redaguje zespół: Tomasz Nowak - redaktor naczelny,  
Marcin Hałaś, Marcin Pawlenka.
Biuro reklam i ogłoszeń: Mariola Kubica tel. 508-659-284,  
e-mail: reklama@zyciebytomskie.pl41-902 Bytom, Rynek 19

BIURO REKLAM
 I OGŁOSZEŃ
 TYGODNIKA 

ŻYCIE BYTOMSKIE

Zapraszamy!
41-902 Bytom, Rynek 19

e-mail:  
reklama@zyciebytomskie.pl, 

 tel. 508-659-284

Twoja firma  
potrzebuje 
reklamy?

Zadzwoń  
508-659-284

napisz 

 reklama@zyciebytomskie.pl
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Tomasz Nowak

B
ędący zawodnikiem Szombierek Bytom Błażyński to 
dwukrotny brązowy medalista olimpijski (1972, 1976), 
mistrz (1977) i wicemistrz Europy (1971) oraz dwu-
krotny mistrz Polski (jego trofea będzie można zoba-

czyć podczas memoriału). Stoczył 317 pojedynków, z których 
282 wygrał, 4 zremisował i 31 przegrał). Charakteryzowały go 
ofensywny styl walki, znakomita technika i wielka ambicja.

 Memoriał upamiętnia wybitnego zawodnika, który odszedł 
w roku 1992. W jego trakcie na ringu powalczą najzdolniejsi 
polscy pięściarze mający za rywali mocnych bokserów z m.in. 
Ukrainy, Anglii i Czech.  Swą reprezentację wystawi Bytomska 
Akademia Boksu. Zobaczymy chociażby jednego z najzdol-
niejszych polskich pięściarzy, Nikolasa Pawlika, wicemistrza 
Europy juniorów.   Pojedynki będzie obserwował Marian 
Kasprzyk, który w 1964 roku w igrzyskach w Tokio zdobył 
złoty medal olimpijski: - Znowu z przyjemnością pojawię się 
w Bytomiu, bo Memoriał Leszka Błażyńskiego to gwarancja 
ciekawych walk, bardzo dobrej organizacji i okazja do spotkania 
z przyjaciółmi i kibicami – zaznacza Kasprzyk

Ostatni raz Memoriał Błażyńskiego był organizowany 
w Teatrze Rozbark w 2019 roku. Później pięściarze przenie-
śli się do Hali na Skarpie. - Oba obiekty mają sporo atutów. 
Zarówno w Teatrze Rozbark, jak i w Hali na Skarpie jest 
profesjonalne oświetlenie i nagłośnienie. Dodatkowo pla-
cówka przy ulica Kilara jest bardzo klimatyczna i urokliwa – 
zaznacza Damian Jonak, pięściarz zawodowy, który pomaga 
przy organizacji turnieju. 

Organizatorami Memoriału są Miasto Bytom, Bytomska 
Akademia Boksu oraz Ośrodek Sportu i Rekreacji w Bytomiu. 
Turniej jest organizowany pod honorowym patronatem 
marszałka województwa śląskiego Jakuba Chełstowskiego. 
Patronatem honorowym objął Memoriał prezydent Bytomia 
Mariusz Wołosz. Wstęp na imprezę jest darmowy. ■

Bokserzy będą 
walczyć w Teatrze

Leszek Błażyński (z prawej) w swej karierze reprezentował 
między innymi Szombierki Bytom
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„Umarłych wieczność dotąd trwa, dokąd pamięcią się im płaci” 
Wisława Szymborska

ŚP   KRZYSZTOFA  JAŚLARA
Reżysera programów kabaretowych, 

autora tekstów kabaretowych oraz współtwórcę legendarnego kabaretu „Tey”. 
 

Pogrążonej w żałobie Rodzinie i Najbliższym najszczersze wyrazy współczucia składają 
w imieniu władz Miasta, radnych Rady Miejskiej oraz pracowników Urzędu Miejskiego 

w Bytomiu

 Michał Staniszewski  
Przewodniczący Rady Miejskiej w Bytomiu

Mariusz Wołosz 
Prezydent Bytomia 

Z głębokim żalem i smutkiem żegnamy

ROZBARK. 18 I 19 LISTOPADA CZEKA NAS XVII MIĘDZYNARODOWY MEMORIAŁ 
LESZKA BŁAŻYŃSKIEGO. STARTUJĄCY W NIM BOKSERZY BĘDĄ WALCZYĆ 
W BYTOMSKIEM TEATRZE TAŃCA I RUCHU ROZBARK.

PROGRAM XVII MEMORIAŁU 
LESZKA BŁAŻYŃSKIEGO

Teatr Rozbark, Bytom, ul. Kilara 29

SOBOTA, 18 listopada
13:00 – Początek Turnieju
15:00 – Oficjalne Otwarcie

NIEDZIELA, 19 listopada
12:00 – Początek walk finałowych

eprasa.pl 35031bf9e4
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Tomasz Nowak

Na 
najważniejsze w tym roku zawody orga-
nizowane na naszym kontynencie Polska 
wysłała dwunastoosobową reprezenta-
cję. W gronie kobiet w kategorii -78 kg 

wystartowała Pacut-Kłoczko. Liczyliśmy na wiele, bo prze-
cież między innymi była już ona mistrzynią Europy oraz 
ma na koncie brązowy medal mistrzostw świata.

Po imprezie we Francji ta kolekcja niestety się nie 
powiększy. Zaczęło się dobrze, bo w  pierwszej walce 
na tatami bytomianka przez ippon wygrała pojedy-
nek, z Ukrainką Julią Kurczenko. Do załatwienia sprawy 
potrzebowała zaledwie 43 sekundy. W kolejnej rundzie na 
jej drodze stanęła jednak Holenderka Guusje Steenhuis, 
która jest wielokrotną medalistką ME.

Walka przebiegała głównie w stójce i była bardzo wyrów-
nana. Sędzia zarządził dogrywkę, a zarówno zawodniczka 
Czarnych Bytom, jak i Steenhuis miały już po dwa ostrzeże-
nia. Polka zdecydowała się na rozstrzygający atak, ale nadzia-
ła się na kontrę rywalki. Zwyciężyła ona przez waza-ari.

Marzenia o medalu trzeba odłożyć na później. Najlepiej 
do czasu igrzysk olimpijskich. ■

Pacut-Kłoczko tym 
razem bez medalu

Beata Pacut-Kłoczko tuż przed startem w Montpellier
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BARDZO DOBRZE JAK 
DOTĄD SPISUJĄ SIĘ 
W ROZGRYWKACH 
LOTTO SUPERLIGI 
TENISIŚCI STOŁOWI 
POLONII TTS 
PETRALANY BYTOM. 
NA RAZIE USADOWILI 
SIĘ W FOTELU JEJ 
WICELIDERA. 
POPRZEDNI SEZON 
NIE BYŁ DLA NASZYCH 
ZAWODNIKÓW UDANY. 
W ZASADZIE JEDYNIE 
CUDEM W OSTATNIEJ 
KOLEJCE I TO NIE 
DZIĘKI SOBIE, ALE 
INNEJ DRUŻYNIE 
UCHRONILI SIĘ PRZED 
DEGRADACJĄ. 

 
Potem jednak w klubie nastąpiły wiel-
kie zmiany personalne, rozstano się z  
dotychczas go reprezentującymi ping-
pongistami i  sprowadzono nowych. 
W  efekcie trener Polonii Michał 
Napierała głośno deklarował, że jego 
podopieczni tym razem powalczą 
o medal.

Na razie wygląda to bardzo 
dobrze. Nasi spisują się dobrze i  z 
ośmiu dotychczas rozegranych spo-
tkań wygrali pięć. W tabeli ustępu-
ją jedynie klubowi Dartom Bogoria 
Grodziska Mazowiecki. I  właśnie 
z nim na wyjeździe poloniści zmie-
rzyli się w  zeszły wtorek przegry-
wając 1:3. Zaczęło się od poraż-
ki Patryka Zatówki z  Grekiem 
Panagiotisem Gionisem. Potem 
Miłosz Redzimski pokonał Viktora 
Brodda i  nasi już znaleźli się pod 
ścianą, bo przegrywali 0:2. W trze-
cim starciu niezawodny Patryk 
Chojnowski okazał się lepszy od 
Jina Takuji i  przedłużył nadzieje. 
Na więcej jednak bytomian stać tego 
dnia nie było, bo w kolejnym meczu 
Panagiotis odprawił Brroda.

Dzień wcześniej Polonia zwy-
ciężyła u  siebie ekipę Poltarex 
Pogoń Lębork. To było jednostron-
ne widowisko, nasi nie dali rywa-
lom żadnych szans. Kolejno swe 
pojedynki z tenisistami z Lęborka 
wygrywali Chojnowski, Zatówka 
i Brood. Wynik końcowy to 3:0 dla 
gospodarzy. 

17 listopada ekipa trenera Michała 
Napierały w Zielonej Górze zmierzy 
się z tamtejszą Palmiarnią. Zapowiada 
się trudne spotkanie, bo plasujący się 
na przedostatnim miejscu w  tabeli 
gospodarze bardzo potrzebują punk-
tów. TON

MIECHOWICE

Nasi pingpongiści 
wiceliderami ligi

Karol Pietruszka z  bytomskie-
go klubu Sonso zdobył brązowy 
medal Mistrzostw Polski Seniorów 
w Taekwon-do. To jedno z jego naj-
większych osiągnięć w karierze.

 Na odbywające się w  nadmor-
skiej Ustce zawody, najważniejsze 
i najbardziej prestiżowe w naszym 
kraju, Bytomski Sportowy klub 
Taekwon-do wysłał sporą i  silną 
reprezentację. Znaleźli się w  niej 
Karol Pietruszka, Artur Florczyk, 
Tomasz Stempniak oraz trener 
Krzysztof Kloska.

Nadzieje na dobry występ były 
spore i jak najbardziej uzasadnione, bo 
ostatnio nasi bardzo dobrze wypadli 
podczas Międzynarodowego Turnieju 
Taekwon-do Mazovia Master Cup 
w Ciechanowie. Bytomianie zdoby-
li tam siedem medali, w tym aż trzy 
złote.

Podczas mistrzostw już aż tak 
dobrze nie było, ale też i konkuren-
cja była ogromna, bo wystartowali 
wszyscy najlepsi. Jedynie Pietruszka 
dzięki świetnej postawie pokonał 
kilku rywali i ostatecznie wywalczył 
brązowy medal. Otrzymał go w kon-
kurencji indywidualnych układów 
formalnych stopni mistrzowskich 

IV-VI Dan. Pozostali przedstawi-
ciele Sonso mimo ambitnej posta-
wy musieli uznać wyższość swych 
przeciwników i  tym razem obejść 
się smakiem.  IZO

USTKA

Pietruszka z brązem

Karol Pietruszka
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TYM RAZEM NIE MAMY POWODÓW DO RADOŚCI. DŻUDOCZKA CZARNYCH 
BYTOM BEATA PACUT-KŁOCZKO BEZ MEDALU WRÓCIŁA Z MISTRZOSTW 
EUROPY, KTÓRE ODBYWAŁY SIĘ WE FRANCUSKIM MONTPELLIER.
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Zorganizowane 8 listopada spo-
tkanie zapowiadało się ciekawie. 
Niebiesko-czerwoni od wielu 

lat nie dotarli tak daleko w PP, przy-
jechać do nas miała ekipa z I ligi, a do 
tego zaprzyjaźniona z Polonią. Wszak 
kibice z Gdyni i Bytomia od dawna 
żyją w symbiozie.

Lepiej w mecz weszli goście i to oni 
objęli prowadzenie 1:0. Polonia mogła 
wyrównać jeszcze przed przerwą. 
Zawodnik Arki zagrał ręką w swoim 
polu karnym, a sędzia ukarał go za to 
czerwoną kartką oraz podyktował rzut 
karny. Niestety, Dawid Wolny go nie 
wykorzystał.

Wielka szkoda

To, co nie udało się przed przerwą, 
udało się zaraz po niej. Bytomianie 

wyrównali po strzale Patryka 
Stefańskiego i zaczęli dominować na 
boisku. To oni konstruowali więcej 
akcji i  stwarzali większe zagrożenie 
pod bramką rywali. Nie potrafili jed-
nak wbić decydującego gola. Nie zro-
bili tego też gdynianie, którzy groźnie 
kontratakowali.

Po 90 minutach regulaminowych 
i 10 doliczonych nadal był remis, więc 
sędzia zarządził dogrywkę. W niej nasi 
szybko stracili gola, a potem drugiego 
i już nie zdołali się podnieść. Przegrali 
1:3 i  odpadli z  dalszych rozgrywek. 
Wielka szkoda. Swój ligowy mecz 
Polonia rozgrywała już po zamknię-
ciu tego numeru rywalizując w II lidze 
z rezerwami Lecha Poznań.

W IV lidze już przerwa

W zeszłą sobotę w IV lidze powody do 
zadowolenia mieli kibice Szombierek 

i Ruchu Radzionków. Ich pupile zain-
kasowali komplet punktów. Zieloni 
zrobili to wygrywając pewnie z Orłem 
Miedary 2:0. Natomiast Cidry przy 
sztucznym świetle zmierzyły się ze 
Szczakowianką Jaworzno. Już jedna 
z pierwszych akcji przyniosła radzion-

kowianom bramkę. Najpierw po ude-
rzeniu zawodnika miejscowych piłka 
trafiła w poprzeczkę, a chwilę potem 
obrońca Szczakowianki zagrał w polu 
karnym ręką. Sędzia podyktował jede-
nastkę, a na gola zamienił ją Michał 
Szromek. W ostatnim czasie robi to 
on regularnie.

To była ostatnia jesienna kolej-
ka w  IV lidze. Ruch zakończył ją 
na ósmej pozycji, Szombierki są 
oczko niżej. Sytuacja jest zatem 
całkiem dobra, a  zimową przerwę 
można wykorzystać na poprawę gry 
i wzmocnienie składu. Na boiska pił-
karze wracają w marcu. ■

Koniec pucharowego snu Polonii

Na boisku rywalizacja, na trybunach 
przyjaźń

11 LISTOPADA W PARKU 
MIEJSKIM ODBYŁ SIĘ 
IX BYTOMSKI BIEG 
NIEPODLEGŁOŚCI.

Dbając o  kondycję - manifestować 
patriotyzm. Takie hasło w ostatnich 
latach staje się coraz modniejsze. 
W wielu miastach 11 listopada odby-
wają się Biegi Niepodległości. Nie ina-
czej jest w Bytomiu, gdzie miał miej-
sce IX Bytomski Bieg Niepodległości. 
Rozpoczął się od wspólnego odśpie-
wania narodowego hymnu. Uczestnicy 
wystartowali o  symbolicznej porze, 
czyli o godzinie 11.11.

Bieg miał charakter towarzyski. 
Wszyscy biegli zwartą grupą, nie było 
wyścigu, pomiaru czasu ani klasyfikacji. 
Chodziło o to, żeby zamanifestować 
poczucie wspólnoty. Wszystko odby-
ło się w pięknej patriotycznej oprawie, 
bo większość uczestników ubrała się 
w stroje w kolorach biało-czerwonych 
albo miała na sobie koszulki z patrio-
tycznymi nadrukami. Niektórzy biegli 
trzymając w rękach narodowe flagi.

Dla najmłodszych dzieci przygo-
towano Mini Bieg Niepodległości na 
dystansie 500 metrów.Organizatorami 
wydarzenia były stowarzyszenia: 
Miechowicka Grupa Biegowa oraz My 
Bytomianie. MH

Biegli pod biało-czerwoną
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LODOWISKO IM. BRACI 
NIKODEMOWICZÓW 
BYŁO ARENĄ TURNIEJU 
TRZECH NARODÓW. 
TRIUMFOWAŁA W NIM 
ZDECYDOWANIE 
POLSKA REPREZENTACJA 
U18. 

W trzydniowych, mających miejsce 
od 9 do 11 listopada zawodach wzięły 
udział drużyny z Włoch, Węgier oraz 
Polski. Nasi w inauguracyjnym poje-
dynku pokonali tę pierwszą 2:0 (0:0, 
2:0, 0:0). Podopieczni trenera Andrieja 
Gusowa dominowali przez całe spo-
tkanie. Stwarzali wiele sytuacji, ale 
ich gra była nerwowa, pełna błędów. 
Włosi z kolei ograniczali się do rzad-
kich kontr. Mecz mógł się podobać, bo 
przebiegał w bardzo szybkim tempie, 

niewiele było przerw. Gole strzelili 
Marcel Karnas i Wiktor Bieda. 

W drugim spotkaniu, które prze-
sądziło o  polskim zwycięstwie 
w  Bytomiu młodzi Polacy wyraź-

nie ograli Węgrów 6:1 (1:0, 2:0, 
3:1). Łupem bramkowym podzielili 
się: Tsimafei Petrazhytski (2), Rafał 
Drabik, Oskar Laszkiewicz, a  także 
Adam Sawicki (2).  IGN

ŚRÓDMIEŚCIE

Trzy narody, a nasz zwycięski

Włosi byli jedynie tłem dla naszych młodych hokeistów
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KOSZYKARZE BYTOMSKIEJ 
POLONII ODNIEŚLI ÓSME Z RZĘDU 
ZWYCIĘSTWO W II LIDZE I WSKOCZYLI 
NA FOTEL LIDERA.

W ubiegłą sobotę podopieczni trenera Mariusza Bacika 
wybrali się do Krakowa na starcie z Oknoplastem Basket. 
Jak w kilku ostatnich spotkaniach od początku narzucili 

swoje tempo i zdominowali rywali. W efekcie już w pierw-
szej kwarcie zapewnili sobie 14 punktów przewagi. Potem 
konsekwentnie ją powiększali i kontrolowali sytuację.

Ostatecznie wygrali 88:62 (26:12, 18:16, 20:16, 24:18). 
Ich przewaga była wyraźna, krakowianie stanowili jedynie 
tło. Zwycięstwo dało Polonii awans na lidera II ligi. Nasi 
mają tyle samo punktów, co Basket Hills Bielsko-Biala, 
a więc jedyna drużyna, z którą w tym sezonie przegrali. 15 
listopada u siebie gramy z Iskrą Częstochowa.   IZO

KRAKÓW

Ósmy triumf koszykarzy

BYTOM, RADZIONKÓW. SKOŃCZYŁ SIĘ DŁUGI I PIĘKNY SEN PIŁKARZY POLONII BYTOM W ROZGRYWKACH PUCHARU POLSKI. 
WYBUDZIŁA ICH Z NIEGO ARKA GDYNIA, KTÓRA PO DOGRYWCE POKONAŁA NASZYCH 3:1. W IV LIDZE DWA ZWYCIĘSTWA NA 
KONIEC SEZONU.

W niższych ligach
W minioną sobotę w klasie okręgowej dwójka naszych przedstawicieli 
zaliczyła porażki. Silesia Miechowice na wyjeździe uległa LKS Żyglin 
0:1, a Czarni Sucha Góra kontynuując fatalną serię u siebie nie dali 
rady Sparcie Zabrze. Mecz zakończył się wynikiem 1:2. W A klasie też 
kiepsko. Swoje pojedynki przegrali Ruch II Radzionków (3:6 z Sokołem 
Orzech), Polonia II Bytom (1:3 z Czarnymi Kozłowa Góra) oraz Rodło 
Górniki (1:4 z Andaluzją Brzozowice-Kamień). Punkt wywalczyła jedynie 
Nadzieja Bytom, która 2:2 zremisowała z Unią Strzybnica. Z kolei w B 
klasie Rozbark Bytom uległ 2:3 Sokołowi Zbrosławice. Do rozegrania jest 
jeszcze jedna kolejka
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